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Narodowa Pożyczka Rozwoju Sił Polski

SPRAWA CAŁEGO NARODU
Przemówienie Premiera Józefa Cyrankiewicza wygłoszone przez radio w dniu 18 czerwca 1951 r.

OBYWATELE
I OBYWATELKI | l
RODACY! I
Rząd Rzeczypospolitej postanowił ' 

rozpisać Narodową Pożyczkę Roz- l 
woju Sił Polski.

Czym się Rząd kierował, podejmu­
jąc tę decyzję?

Kierował się dążeniem do szybsze­
go wzmożenia potencjału gospodar­
czego naszego kraju, naszego prze­
mysłu i rolnictwa, naszej bazy su­
rowcowej.

Kierował się dążeniem do szybsze 
go przezwyciężenia trudności i prze­
szkód na drodze naszego rozwoju.

Kierował się troską o pokojowy, 
niczym nie zakłócony rozwój naszej 
Ojczyzny, o najkorzystniejsze wa­
runki życia dla wszystkich ludzi 
pracy.

Pożyczka została rozpisana na su­
mę jednego miliarda dwustu milio­
nów złotych.

W ciągu sześciu lat niepodległego 
bytu Polski Ludowej dokonaliśmy 
ogromnego dzieła. Ofiarnością i wy­
siłkiem mas pracujących zrealizowa­
liśmy Plan Trzyletni, który wydobył 
nasz kraj ze straszliwej ruiny wo­
jennej. Doścignęliśmy wówczas i 
już prześcignęliśmy w wielu dziedzi­
nach życia przedwojenny poziom 
gospodarczy.

Niezwłocznie też przystąpiliśmy do 
realizowania nowych, wielkich i 
śmiałych zamierzeń Planu Sześcio­
letniego, które uczynić mają z naszej 
Ojczyzny przodujący kraj przemy­
słowy Europy.

Każdy rok, każdy miesiąc, każdy 
dzień zbliża nas do tego celu.

Pod względem uprzemysłowienia 
pozostawiliśmy już za sobą niektóre 
kraje Europy Zachodniej, jak Wło­
chy dopędzamy Francję, kroczymy 
szybko naprzód. Kraj nasz przeobra­
ża się tak bardzo i tak szybko jak 
nigdy przedtem w historii, jak żaden 
kraj kapitalistyczny. Takie przemia­
ny możliwe są bowiem tylko w kra­
ju rządzonym przez lud w imię in­
teresów narodowych. Potrafiliśmy 
tego dokonać dzięki temu, że masy 
pracujące naszego narodu przenik­
nięte są duchem gorącego patrioty­
zmu, ofiarności, poświęcenia i odda­
nia sprawie ojczystej, sprawie wiel­
kości, potęgi i siły Polski Ludowej. 
Przykład olśniewający postępów w 
rozwoju gospodarczym, w rozwoju 
wszystkich dziedzin życia narodu dał 
nam pierwszy kraj socjalizmu — 
Związek Radziecki. Wykazał on jak 
niewyczerpane są zasoby ustroju so­
cjalistycznego jak niezwyciężoną jest 
potęga narodów, realizujących socja 
lizm.

Dziś konieczne jest spotęgowanie 
naszego wysiłku.

Musimy dać krajowi jeszcze wię­
cej maszyn niż dajemy. Musimy dać 
więcej żelaza i stali miastu i wsi. 
Potrzeba go wielkim budowom prze 
myślowym. Potrzeba go na budow­
nictwo mieszkaniowe, na nowe mo­
sty i nowe linie kolejowe, na nowe 
zbiorniki wodne i elektrownie, na 
nowe stocznie i fabryki samocho­
dów. Potrzeba więcej żelaza i stali 
naszemu rolnictwu. Na traktory, kom 
bajny, siewniki, żniwiarki. Trzeba 
więc jeszcze szybciej budować nasz 
wielki przemysł — podstawę i fun­
dament potęgi, rozwoju i niezależ­
ności naszego państwa. Trzeba szyb- 

■ ciej budować nowe huty — pod Kra 
kowem, w Częstochowie i gdziein­
dziej. Trzeba szybciej wydobywać 
rudę żelazną, cynk i miedź. Trzeba 
szybciej wydobywać węgiel, by za­
spokoić rosnące potrzeby naszego 
przemysłu i lepiej zaspakajać po­
trzeby ludności.

Trzeba uruchomić produkcję alu­
minium, trzeba produkować więcej 
energii elektrycznej.

Trzeba przyspieszyć budowę wiel­
kich kombinatów chemicznych w 
Dworach i Kędzierzynie, cementowni 
w Opolu, Wierzbicy i Rejowcu, fa­
bryk samochodowych na Żeraniu i 
w Lublinie, wielkich kombinatów 
włókienniczych w Piotrkowie, An­
drychowie, Gorzowie.

A przyspieszyć budowę, zwiększyć 
wydobycie, podnieść produkcję to

pie ale i to tempo trzeba zwiększyć, 
a na to potrzeba dodatkowych środ­
ków finansowych. Dostarczy ich Na­
rodowa Pożyczka Rozwoju Sił Pol­
ski.

Zrozumieją to jej przeznaczenie 
robotnicy budowlani, technicy i ar­
chitekci, budowniczowie naszych no 
wych miast i osiedli.

Zrozumieją to jej przeznaczenie

dą coraz lepiej i sprawniej zaopa­
trywani w artykuły spożywcze.

Cały naród z dumą i miłością pa­
trzy na wspaniały rozwój Ziem Za­
chodnich. Gdy obejmowaliśmy te zie 
mie przed sześciu laty, były one w 
wyniku działań wojennych spusto­
szone i zrujnowane. Przemysl był 
zniszczony w 50 blisko procentach, 
miasta w 40 procentach, koleje znisz-

z dnia 18. VI. 1951 r
o rozpisaniu Narodowej Pożyczki Rozwoju Sił Polski

Na podstawie art. 4 Ustawy Konstytucyjnej z dnia 10 lutego 1947 r. o ustroju i zakresie 
działania najwyższych organów Rzeczypospolitej Polskiej i Ustawy z dnia 26 maja 1951 r. 
o upoważnieniu Rządu do wydawania dekretów z mocą ustawy (Dz.U.R.P. Nr 30 poz. 235). 
Rada Ministrów postanawia, a Rada Państwa zatwierdza, co następuje:

Art. 1.
1. Rozpisuje się premiową pożyczkę państwową w obligacjach na okaziciela pod nazwą 

„Narodowa Pożyczka Rozwoju Sił Polski" na sumę 1.200.000.000 zł.
2. Pożyczka spłacana będzie w ciągu lat 20.

Art. 2.
Rada Ministrów na wniosek Ministra Finansów ustali warunki, na których rozpisana 

zostaje pożyczka.
Art. 3

Obligacje pożyczki oraz premie wolne są od wszelkich podatków i opłat.
Art. 4.

Wykonanie dekretu poru cza się Ministrowi Finansów.
Art. 5.

Dekret wchodzi w życie z dniem ogłoszenia.

znaczy przeznaczyć na ten cel więk- mieszkańcy nowych miast i nowych i czone były w dwóch trzecich, co 
r .. J - . . . .----- - dziś I czwarty budynek na wsi leżał w grusze środki finansowe. Taki jest sens 1 domow, ci wszyscy, którzy juz 

i przeznaczenie Narodowej Pożyczki' korzystają z nowych mieszkań i ci : 
— - • • • wszyscy, którzy korzystać z nich bę- ]

dą jutro.
A liczba ich wzrasta i rosnąć bę- : 

dzie coraz szybciej.
Ludność miast rośnie. Już dziś 

przeszło 54 proc, całej ludności za­
trudnionych jest w przemyśle, ko­
munikacji, handlu i administracji. 
Trzeba tej ludności zapewnić jeszcze 
lepsze zaopatrzenie w żywność. Pro­
dukujemy i spożywamy artykułów 
żywnościowych z roku na rok wię­
cej. Produkcja naszego rolnictwa 
rośnie nieustannie, lecz rośnie wol­
niej niż przemysł, niż rosną potrze­
by. To też tu i ówdzie wciąż jesz­
cze mamy pewne trudności w zaopa­
trywaniu ludności miast w niektóre 
artykuły.

Trzeba więc walczyć o szybszy 
wzrost produkcji rolnej.

Trzeba więc zwiększać wydajność 
gospodarki rolnej, posługując się no­
woczesnymi metodami uprawy. A w 
tym celu trzeba mieć więcej maszyn 
rolniczych, więcej nawozów sztucz­
nych, trzeba racjonalniejszych metod 
hodowli.

Trzeba więc powiększyć nakłady 
finansowe państwa na rzecz gospo­
darki rolnej dla gospodarstw chłop­
skich, dla PGR-ów, dla Pom-ów dla 
spółdzielni produkcyjnych.

Trzeba powiększyć środki finanso­
we, przeznaczone na produkcję prze­
mysłową, dla rolnictwa. Dostarczy 
tych środków Narodowa Pożyczka 
Rozwoju Sił Polski.

Zrozumieją to jej przeznaczenie 
chłopi, którzy korzystając z ros­
nącej pomocy państwa z roku na 
rok podnoszą produkcję rolną, któ­
rzy widzą jak wraz z rozwojem prze 
mysłu maszyn rolniczych i nawozów 
sztucznych, z rozbudową systemu 
melioracyjnego i elektryfikacji wsi 

' rośnie plon ich gospodarstw.
Zrozumieją ci wszyscy, którzy dzię

Rozwoju Sił Polski.
Zrozumieją ten cel górnicy polscy, 

którzy swym bohaterskim wysiłkiem 
i ofiarnością walczą o zwiększenie 
wydobycia węgla.

Już dziś dostarczają oni ludności 
miast i wsi trzykrotnie więcej węgla 
niż przed wojną. Dostarczają go wię 
cej przemysłowi i komunikacji. Do­
starczają go na eksport za maszyny 
i surowce. Ale trzeba nam węgla je­
szcze więcej. Aby temu wołaniu o 
węgiel sprostać trzeba budować no­
we kopalnie, rozbudowywać stare, 
unowocześniać technikę wydobycia, 
mechanizować produkcję. A na to 
trzeba więcej środków finansowych. 
Dostarczy ich Pożyczka Narodowa.

Rozumieją jej sens polscy hutni­
cy i metalowcy, którzy wiedzą, że 
Pożyczka ułatwi i przyspieszy wy­
konanie ich pilnych zadań.

Zrozumieją chemicy i elektrycy. 
Zrozumieją włókniarze. Zrozumieją 
sens, przeznaczenie i cel tej Pożycz­
ki twórcy wspaniałych polskich 
konstrukcji technicznych, wynalazcy 
i nowatorzy. Zrozumieją kolejarze i 
marynarze, portowcy i stoczniowcy. 
Zrozumieją wszyscy ci, którzy budu 
ją, tworzą i produkują, którzy chcą 
mieć więcej maszyn, surowców i 
sprzętu technicznego.

Rośnie nasz przemysł, a wraz z 
nim wzrasta w szybkim tempie lud­
ność miast. Powstają cale nowe mia­
sta, jak Nowa Huta czy Nowe Tychy. 
A w starych rosną nowe dzielnice, 
nowe osiedla, nowe ulice, nowe do­
my. Trzeba dziesiątków tysięcy no­
wych mieszkań i budujemy te miesz 
kania. Trzeba ulepszyć komunikację 

’ miejską, wodociągi i kanalizację, o- 
świetlenie i ogrzewanie. Trzeba no- 

I wych urządzeń socjalnych, żłóbków, 
szpitali. Trzeba nowych urządzeń 
kulturalnych, trzeba nowych urzą- 

’ dzeń sportowych i wypoczynkowych.
Budujemy je w coraz szybszym tern- ki rozwojowi naszego rolnictwa bę­

zach. Trzy miliony hektarów ziemi 
pozostawało odłogiem.

Naród nasz wróciwszy na odwiecz 
nie polską ziemię nad Odrą, Nysą i 
Bałtykiem potrafił ją zagospodaro­
wać, odbudować i doprowadzić do 
rozkwitu w zdumiewająco krótkim 
czasie. Dziś mieszka tam i pracuje 
6 milionów ludzi. Fabryki i kopalnie 
pracują pełną parą. Rozwija się rol­
nictwo.

Stawiamy przed narodem polskim 
zadanie dalszego i jeszcze szybszego 
niż dotąd rozkwitu tych ziem. Już 
powstają tam nowe fabryki, a Plan 
Sześcioletni to uruchomienie stu 
wielkich zakładów na Ziemiach Za­
chodnich. Powstaje wielka huta mie­
dzi, fabryka maszyn elektrycznych i 
kotłów, kombinaty chemiczne, kopal 
nie rud metali kolorowych, budują 
się dwie wielkie stocznie w Szczeci­
nie, rozbudowują się zaniedbane 
dawniej porty.

Chcemy, żeby produkcja rolna 
tych ziem wzrosła o 75 proc.

Ziemie te muszą i będą rozkwitać 
przemysłem i rolnictwem, zamożnoś­
cią i kulturą, dając całemu światu 
świadectwo polskiej gospodarności 
i żywotności.

Jeszcze szybszy rozwój tych ziem, 
dalsze zaludnienie tych ziem, dalszy 
ich rozkwit — oto jedno z naszych 
pilnych i ważnych narodowych za- 1 
dań.

Temu celowi służy także Narodo­
wa Pożyczka Rozwoju Sił Polski.

Rosnący przemysł, rosnące rolnic­
two, kopalnie i huty, zakłady che- l 
miczne i elektrownie, wielkie bu-| 
dowie i fabryki, gospodarstwa rolne 
i laboratoria wymagają wciąż no­
wych lepszych i bardziej fachowych 
kadr. Rośnie przecież nasza gospo­
darka, rośnie nasz kraj dzięki lu­
dziom, dzięki ich zapałowi, ofiarno­
ści i fachowości, tak jak ci ludzie ros­
ną wspaniale w twórczej pracy. O i 

i tych to ludziach mówi Prezydent 
■ Bierut: I

„Wraz z nowoczesnymi przeobra 
żeniami gospodarczymi zmienia 
się twórczo i zmieniać się będzie 
coraz szybciej człowiek w Polsce, 
zmieniać się będzie nasze życie, 
róść i rozwijać się będzie coraz po 
tężniej nasza klasa robotnicza, na 
szn inteligencja techniczna, nasz 
cały polski lud pracujący — twór­
ca tych przemian".

Plan Sześcioletni wymaga dalszych • 
2 milionów ludzi do gospodarki, w 
tym 1 miliona do przemysłu. Już dziś 
za mało mamy robotników wyk.wali 
fikowanych, odczuwamy dotkliwy 
brak inżynierów i techników.

Wydatki na szkolenie kadr, na o- 
światę, na ośrodki naukowe wzrasta­
ją z roku na rok. Musimy je jeszcze 
zwiększyć. Przyczyni się do tego Na 
rodowa Pożyczka Rozwoju Sił Pol­
ski.

Zrozumieją jej przeznaczenie ci 
wszyscy, którzy wołali o nowe ka­
dry, wszyscy, którzy mają możność 
kształcenia się i wszyscy, którzy 
kształcą i wychowują — nauczyciele, 
profesorowie i technicy i konstruk­
torzy.

Tak więc jest to Pożyczka wszech­
stronnego rozwoju gospodarki naro­
dowej, Pożyczka wzmożenia sił Pol­
ski i utrwalenia naszej niepodległoś­
ci.

Nigdy nie zapomnimy niedoli i 
nieszczęść, które niosły narodowi 
rządy kapitalistyczne, rządy wyzysku 
i pognębienia człowieka pracy, rzą­
dy klęski narodowej i pohańbienia.

Nigdy nie zapomnimy goryczy klę­
ski wrześniowej i hitlerowskiej nie­
woli.

Nigdy nie zapomnimy, że źródłem 
tych klęsk była polityka zdrady na­
rodowej, polityka wysługiwania się 
imperialistom, obszarniczo-fabrykan 
cka polityka nędzy, niemocy i słabo­
ści gospodarczej, zasłaniana faszy­
stowską i nacjonalistyczną frazeolo­
gią.

Dlatego dziś nie będziemy szczę­
dzili wysiłków i ofiar, aby wzmóc 
siłę naszego narodu i państwa, aby 
wzmacniać więzy serdecznej przy­
jaźni i niezłomnej solidarności ze 
Związkiem Radzieckim, z krajami de 
mokracji ludowej, Chinami Ludowy­
mi i Niemiecką Republiką Demokra­
tyczną, z całym obozem pokoju z 
wszystkimi postępowymi siłami ludz 

। kości.
Amerykańscy imperialiści nie mo­

gą się pogodzić z faktem że jesteś- 
I my suwerennym państwem, że nie 
| można nam założyć marshallowskiej 
| obroży, że nie można nas eksploato­
wać, że nie można już kupczyć na­
szą ziemią.

Toteż nie szczędzą oni ani wysił- 
: ków, ani dolarów, aby zahamować 
rozwój Polski, aby osłabić obóz po­
koju. Nasyłają do nas szpiegów i dy- 
wersantów. Usiłują zamącić naszą 
pokojową pracę potokami najbar­
dziej cynicznych i niewybrednych 
kłamstw, próbują przeszkodzić roz­
wojowi naszej gospodarki przez za­
kaz eksportu maszyn i surowców do 
Polski.

Naszą odpowiedzią na te zbrodni- 
! cze zakusy jest demaskowanie i u- 
। nieszkodliwienie zdrajców.

Naszą odpowiedzią jest przypie­
czętowanie kłamstw imperialistycz­
nej propagandy przez nasze sukcesy 
i osiągnięcia.

Naszą odpowiedzią na dyskrymina 
cje handlowe jest wzmożenie rozwo­
ju naszego rodzimego przemysłu, 
jest realizacja ambitnego planu wy­
twarzania u nas w kraju przez pol­
skich inżynierów i robotników naj­
bardziej skomplikowanych maszyn.

। Temu celowi służy też Narodowa 
Pożyczka Rozwoju Sił Polski.

1 Rząd Rzeczypospolitej zwraca się 
1 (Ciąg dalszy na sir. 2)
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PożyczamyPolsce-pożyczamy sobie
Cały kraj nasz zamieni! się w jedno 

wielkie Zagłębie Budowlane. Buduje­
my fabryki fabryk, nowe huty, stalow­
nie, walcownie; nowe wytwórnie obra­
biarek j urządzeń przemysłowych, 
nowe elektrownie wodne i cieplne. 
Budujemy fabryki samochodów cięża­
rowych i osobowych, fabryki maszyn 
rolniczych j łożysk kulkowych. Budu­
jemy kombinaty chemiczne i włókien­
nicze. Budujemy dziesiątki tysięcy no 
wych izb, tysiące nowych domów, no­
wą Warszawę, nowe miasta.

Już ruszyły, już zaczęły produkować 
I procentować dla Polski — pierwsze 
wielkie inwestycje naszej sześciolatki, 
pierwsze giganty Planu 6-letniego: sta­
lownia huty „Częstochowa", olbrzymie 
zakłady chemiczne w Wizowie □ kluczo­
wym dla całego przemysłu chemicznego 

znaczeniu. Jeszcze w tym roku ruszą elek 
trownie w Miechowie i w Dychowie, 
kraj otrzyma włókno sztuczne z wiel­
kich zakładów w Gorzowie, materiały 
z nowego kombinatu włókienniczego w 
Piotrkowie. Plan 6-lełni to już nie 
tylko wizja przyszłości, choćby naj­
bliższej. To przyszłość przetopiona w 
czyn, w rzeczywistość widomą i nama­
calną. To przyszłość wrastająca stalą, 
żelazobetonem — siłą—w ziemię naszą 
ojczystą. Milion ludzi pracuje na rusz­
towaniach socjalizmu na 196 wielkich 
i 111 średnich obiektach inwestycyj­
nych, rozsianych po całym kraju. I 
naród cały dźwiga kraj — ciężkim tru 
dem i za cenę wielu wyrzeczeń — z 
niżu cywilizacyjnego, w jaki Polskę po­
grążyły rządy burżuazji. W ciągu kilku 
lat odrabiamy dziesięciolecia tragicz­
nego zacofania.

Każdy z nas widzi, że droga którą 
Idziemy, droga trudna, ale jedynie moż 
liwa, konieczna — wiedzie do Polski 

rsoko uprzemysłowionej, zasobnej, 
bezpiecznej przed zamachami imperia­
listów. I każdy z nas czuje, choć może 
nie zawsze z całą konieczną jasnością, 
że nie wolno nam zwolnić kroku, że 
przeciwnie, muslmy krok przyspieszyć. 
Że w obliczu zbrodniczych knowań im­
perialistów amerykańskich, werbujących 
nowy hitlerowski Wehrmacht i szczują- 
cych go przeciw naszym granicom — 
mulimy wzmóc tempo rozwo­
ju Polski.

Dlatego właśnie Rząd Rzeczypospo­
litej rozpisał Narodową Pożyczkę Roz­
woju Sił Polski.

Bankierzy amerykańscy głoszą w swo 
fei „poważnej" prasie, że „popierają 
roszczenia” adenauerowsklch spadko­
bierców Hitlera w stosunku do ziem 
polskich.

Bankierzy amerykańscy usiłują rów 
nocześnie zahamować rozwój naszego 
kraju, zakazując uległym sobie rządom 
kapitalistycznym Europy Zachodnie) — 
z największą zresztą dla niej szkodą — 
sprzedawania Polsce maszyn, urządzeń 
przemysłowych i surowców. Nietrudno 
dostrzec ścisłą więź, łączącą obydwa 
te fakty: popieranie roszczeń hitlerow 
skich । próbę zahamowania rozwoju 
Polski. Ale naród polski nauczył się 
łamać większe przeszkody aniżeli wola 
bankierów. Narodu polskiego, oparte­
go o niezawodną przyjaźń i potęgę 
Związku Radzieckiego | całego świato­
wego obozu pokoju — miliarderzy a- 
merykańscy nie zastraszą. Z całym spo 
kojem obserwując wrzaskliwą krząta­
ninę protektorów Guderiana — na ich 
wyścig zbrojeń, na ich pogróżki, na ich 
hecę rewizjonistyczną — odpowiadamy 
przyspieszeniem budownictwa socjali­
stycznego. Przyspieszeniem WSZECH­
STRONNEGO ROZWOJU SIŁ naszego 
kraju.

I dlatego każdy z nas za swój obo­
wiązek najgłębiej patriotyczny poczy-

Sprawa całego narodu
(Dokończenie ze str. 1) 

do wszystkich obywateli, aby przy­
czynili się do rozwoju gospodarki i 
kultury, rozwoju siły naszego Pań­
stwa przez udział w Pożyczce Naro­
dowej.

Pożyczka jest dobrowolna. Każdy 
obywatel subskrybuje ją według 
swoich możliwości. Ci którzy zara­
biają więcej — rzecz jasna — prze­
znaczą na ten cel więcej. Warunki 
Pożyczki są bardzo dogodne i ko­
rzystne dla jej subskrybentów. Po­
życzka jest premiowa. Połowa obli­
gacji wygrywa premie w wysokości 
od 150 zł do 10.000 zł. Druga połowa 
obligacji podlega wykupowi przez 
Państwo w ciągu lat 20 według jej 
wartości imiennej. Losowanie odby­
wać się będzie dwa razy do roku. 
Subskrybując Pożyczkę każdy oby­
watel przysparza korzyści Państwu i 
narodowi jako całości, a zarazem 
przysparza korzyści sobie samemu.

Rząd jest głęboko przeświadczony, 
te na wezwanie jego odpowie każdy 
kto pragnie wielkości i siły naszej

tywać sobie będzie podpisanie Naro­
dowej Pożyczki, która zwiększy środki 
finansowe konieczne na to, aby prę­
dzej ruszyła Nowa Huta pod Krako­
wem, aby szybciej popłynął prąd z 
wielkich elektrowni w Jaworznie i Dy­
chowie, aby wcześniej bić zaczęły ser­
ca tysięcy motorów w setkach wielkich 
fabryk, aby jeszcze rychlej dobyta zo­
stała miedź z kopalni na Dolnym Ślą­
sku, aby jeszcze więcej nawozów dało 
nam więcej zboża, aby jeszcze szybciej 
rosły nowe domy dla nowych robot­
ników nowych osiedli przemysłowych.

Bo taka jest przecież treść konkret­
na PRZYSPIESZENIA ROZWOJU SIŁ 
POLSKI.

I dlatego każdy z nas podpisze na 
sumę największą, na jaką go tylko 
stać — Narodową Pożyczkę Rozwoju 
Sił Polski.

*
Na rozwój Polski składać się muszą 

wielorakie — i niezbędne — składniki. 
Rozwój Polski stwarza wielorakie I pil­
ne potrzeby.

By mnożyła się liczba fabryk musi- 
my szybko kształcić armię wykwalifi­
kowanych majstrów, brygadzistów, ro­
botników — nie mówiąc już o inżynie­
rach i technikach. Ale to wszystko wy 
maga ogromnych środków finansowych, 
o których rozmiarze pewne pojęcie 
daje suma wydatków w jednym tylko 
roku (1950/S1) na oświatę i szkolenia 
kadr: S,4 miliarda zł.

By móc zatrudnić w przemyśle wciąż 
nowe setki | setki tysięcy robotników 
i pracowników, mulimy im dać miesz­
kania. Tym bardziej, że nowe ośrodki
przemysłowe powitają często na tere­
nach dotychczas zaniedbanych, daleko 
od wielkich skupisk miejskich. Ale to 
znowu wymaga ogromnych środków 
finansowych.

Nasze Ziemie Zachodnie — duma 
narodu — rozwijają się bujnie, w re­
kordowym czasie zaludnione, dźwignię 
te ze spustoszeń i zagospodarowane. 
Uruchamiamy na tych ziemiach — zu­
pełnie niewrażliwi na wrzask hltlerow- 
sko-amerykański — a przyjaźnie, po­
przez granicę pokoju, współżyjąc z 
Niemiecką Republiką Demokratyczną 
— 100 nowych, większych zakładów 
przemysłowych, w tym wielka huta 
miedzi, fabryki włókna sztucznego w 
Gorzowie i Jelenie; Górze, tabryki na­
wozów sztucznych w Kędzierzynie, dwie 
wielkie stocznie w Szczecinie itd. |td. 
Aby wszystkim tym fabrykom zapewnić 
siłę roboczą, aby podnieść jeszcze 
bardziej produkcję rolną tych ziem, aby 
rozwijając je utrwalać zarazem kh pol­
skość — będziemy musieli osiedlić tam 
dodatkowo tysiące ludzi. To wszystko 
wymaga — znowu j ciągle — ogrom­
nych środków finansowych.

Warszawa, nasza Warszawa, duma i 
radość całego narodu! Warszawa, w 
której równocześnie buduje się 1S osie­
dli j dzielnic mieszkaniowych, 40 róż­
nych zakładów j zespołów przemysło­
wych, Warszawa Żerania i Metro, War- 
szawa piękniejąca 1 ogromniejąca z 
dniem każdym — ale też pochłaniająca 
10% wszystkich nakładów inwestycyj­
nych — wymaga również ogromnych 
środków finansowych.

Ale wielkie budownictwo kosztuje nie 
tylko pieniądze i pracę. Szybkie tem­
po rozwoju nie obywa się bez trudno­
ści. Setki tysięcy napływające ze wsi 
do miasta — 1o nie tylko setki tysięcy 
nowych robotników, ale i setki tysięcy 
nowych konsumentów. Są to 
trudności wzrostu j rozwoju, których 
zazdroszczą nam kraje Europy Zachod­
niej, uginające się pod brzemieniem 
zbrojeń, inflacji, zastoju w przemyśle

Ojczyzhy. Odpowiedzą na to wez­
wanie ojcowie i matki, którzy pracu­
ją dla szczęśliwej przyszłości swych 
dzieci.

Odpowie na ten apel młodzież, 
porwana wielkością naszego dzieła i 
wspaniałymi perspektywami rozwoju 
naszej Ojczyzny. Odpowiedzą na na­
sze wezwanie wszyscy, którzy prag­
ną pokoju. Pragnąć pokoju, to zna­
czy czynnie o niego walczyć, to zna 
czy umacniać siłę całego obozu po­
koju wkładem siły naszego Państwa 
i zwartości naszego narodu.

Niechże udział każdego z nas w 
Narodowej Pożyczce Rozwoju Sił 
Polski będzie jak najbardziej świa­
domym obywatelskim wkładem w 
dzieło umocnienia sił naszej Ojczy­
zny, niech będzie manifestacją czyn­
nego, a więc prawdziwego patrioty­
zmu, niech będzie manifestach zwar 
tości narodu polskiego, zjednoczo­
nego w narodowym froncie walki o 
pokój i Plan Sześcioletni, budujące­
go wzmożonym wysiłkiem swą szczę 
śliwą przyszłość.

pokojowym — niemniej jednak trud­
ności nie przesfają być trudnościami. 
Nasze rolnictwo — w większości swej 
drobnotowarowe — nie nadąża za szyb 
kim bujnym rozwojem przemysłu.

Aby te braki i zakłócenia usunąć I 
zapewnić stały wzrost zaopatrzenia 
miast, aby różnicę między tempem roz­
woju przemysłu i rolnictwa wyrównać, 
aby wzmóc uprawę i hodowlę — mu- 
simy zapewnić wsi więcej nawozów 
sztucznych, więcej maszyn rolniczych 
— więcej techniki i nauki. Wzmocnić 
istniejące spółdzielnie produkcyjne i 
PGR. Musimy zwiększyć pomoc pań­
stwa dla indywidualnych gospodarstw 
biednlaków i średnlaków. Ale to zno­
wu wymaga dodatkowych środków fi­
nansowych.

Pożyczka stanie się źródłem korzyści 
nie tylko dla państwa ale i dla wszyst­
kich posiadaczy jej obligacji. Wszyst­
kie obligacje podlegają wykupowi 
przez państwo w ciągu lat 20, przy czym 
co druga obligacja 100-złotowa przy­
nosi premie w wysokości od 150 do 
10.000 zł.

* » •
Ty, który patrząc na rosnącą Warsza­

wę, na kraj rosnący nauczyłeś się mó­
wić MY i NASZE — jakie byś miał się 
wahać czy zwlekać z podpisaniem Na­
rodowej Pożyczki Rozwoju Sił Polski I 
Jakże byś miał nie dostrzec, że poży­
czając Polsce, pożyczasz sobie same­
mu!

Narodowa Pożyczka Rozwoju Sił Pol 
ski jest od dziś sprawą każdego z nas. 
Dobrowolna — Pożyczka jest wielkim 
egzaminem patriotyzmu j dojrzałości 
politycznej całego społeczeństwa.

B. W.

Uchwala Rady Ministrów 
z dnia 18. VI. 1951 r.

w sprawie warunków rozpisania 
Narodowej Pożyczki Rozwoju Sił Polski
Na podstawie art. 2 dekretu z dnia 

18. VI. 1951 r. o rozpisaniu Narodo­
wej Pożyczki Rozwoju Sił Polski Ra­
da Ministrów uchwala, co następuje:

1. Narodową Pożyczkę Rozwoju 
Sił Polski rozpisuje się na okres od 
dnia 1 października 1951 r. do dnia 
1 października 1971 r.

Pożyczka przeznaczona jest wy­
łącznie dla rozmieszczenia wśród lud 
ności, natomiast nie mogą jej subskry 
bować przedsiębiorstwa, instytucje i 
inne osoby prawne.

Otwarcie subskrypcji na pożyczkę 
nastąpi dnia 18 czerwca 1951 r.

2. Pożyczka zostaje wypuszczona 
w obligacjach na okaziciela: pojedyn 
czych — po 100 zł, zbiorowych po 
200 zł i po 500 zł, oraz częściowych 
po 50 zł, 25 zł i 10 zł.

Każda obligacja pojedyncza (stu­
złotowa) posiada odrębny numer. Ob­
ligacje zbiorowe posiadają odpowied­
nio po dwa lub pięć numerów obliga­
cji pojedynczych (stuzłotowych). Od­
powiednia ilość obligacji częścio­
wych, reprezentujących łącznie 100 ।

Wysokość 
fedn. premii 

Z!

w każdym loaowaniu pólrocin. We wszystkich 40 losowaniach
ilość obligacji Na sumę Zł Ilość obligacji Na sumę Zł ,

10.000 4 40.000 160 1.600.000
5.000 16 80.000 640 3.200.000
1.000 150 150.000 6.000 6.000.000

500 530 265.000 21.200 10 600.000
250 1.000 250.000 40.000 10.000.000
150 10.800 1.620.000 432.000 64.800.000 j

Razem 12.500 2.405 000 500.000 96.200.000
Obligacje do wy­

kupu w g war­
tości imiennej

12.500 1.250.000 500.000 50.000.000

Łącznie 25.000 3.655.000 1.000000 146.200.000

6. Obligacja zbiorowa posiada dwa 
lub pięć numerów obligacji pojedyn­
czych (stuzłotowych) i daje prawo do 
wygrania dwóch lub pięciu premii, 
wylosowanych w tym samym ciąg­
nieniu dla każdego z numerów, ozna 
czonych na obligacji.

Obligacje częściowe, stanowiące %, 
lub ‘/to obligacji pojedynczej (stu­

złotowej), dają prawo do otrzyma­
nia połowy, jednej czwartej, lub jed­
nej dziesiątej części premii, wyloso­
wanej na dany numer pojedynczej 
obligacji.

7. Zasady i sposób przeprowadze­

UCHWAŁA
Zarządu Głównego Związku Samonomory Chłopskie)
w sprawie udziału chłopow 
w Narodowej Pożyczce iłozwoju Sił Polski

Od chwili powstania niepodlegbotników w szkołach i uniwerey-
łej Polski Ludowej — naród nasz 
buduje swą wolną ojczyznę wy­
konuje wielkie plany rozwoju 
naszej gospodarki.

Rośnie nasza potęga przemyslo 
wa. Polska — dawniej kraj slaby 
i zacofany, przekształca się w 
silne państwo przemysłowo-rol­
nicze.. Tysiące odbudowanych i 
budujących się zakładów przemy 
slowych zwiększają stale produk 
cję żelaza, stali, węgla trakto­
rów, maszyn rolniczych, nawozów 
sztucznych, materiałów włókien­
niczych, obuwia i innych towa­
rów przemysłowych niezbędnych 
dla zaspokojenia potrzeb gospo­
darki nąrodowej i mas pracują­
cych wsi i miast.

Chłop gospodarujący na swojej 
ziemi osiąga z każdym rokiem 
bogatsze plony, rozwija hodowlę, 
podnosi swój dobrobyt i kulturę, 

Zwiększą się stale liczba zatrud 
nionych. Setki tysięcy ludzi ze 
wsi —dawniej żyjących w biedzie 
— dziś znajduje coraz łatwiej pra 
cę w różnych gałęziach gospodar 
ki, zdobywa kwalifikacje facho­
we, podnosi swój poziom życio­
wy. ma otwartą drogę do wiedzy 
i do dalszego awansu społecznego.

Rośnie sieć szkół ogólnokształ­
cących i zawodowych, do których 
przybywają wciąż nowe tysiące 
dzieci. Zwiększa się nieustannie 
liczba córek i synów chłopów i ro 

zł, posiada jeden numer.
3. Pożyczkę dzieli się na klasy po 

100.000.000 zł każda. Każda klasa za­
wiera 1.000 000 numerów obligacji.

4. Odsetki od pożyczki, obliczone 
przy stopie 4 proc, w stosunku rocz­
nym, przeznacza się na wypłatę pre­
mii, które będą rozlosowane pomię­
dzy obligacje.

Połowa wszystkich obligacji będzie 
premiowana. W wysokości wyloso­
wanej premii mieści się zwrot imien­
nej wartości obligacji. Pozostałe obli 
gacje będą wykupywane według ich 
wartości imiennej.

Losowania obligacji będą się odby­
wać 2 razy do roku — 1-go kwietnia 
i 1-go października. Pierwsze loso­
wanie odbędzie się 1-go kwietnia 
1952 r.

5. Na każdy milion obligacji po 
100 zł przypada w każdym półroczu 
w drodze losowania 25.000 obligacji 
do wykupu, z tego 12,500 obligacji 
wygrywa premie, a 12.500 podlega 
wykupowi według ich wartości imien 
nej, zgodnie z poniższą tabelą:

nia losowania obligacyj pożyczki u- 
stali zarządzenie Ministra Finansów, 
ogłoszone w Monitorze Polskim.

8. Prawo do podjęcia premii oraz 
prawo do przedstawienia do wyku­
pu obligacji według ich wartości 
imiennej trwa do dnia 1-go paździer­
nika 1972 r. Po upływie tego ter- 

i minu obligacje tracą swą ważność.
9. Zgodnie z art. 3 dekretu z dnia 

18. VI. 1951 r. o rozpisaniu Narodo- 
i wej Pożyczki Rozwoju Sił Polski ob- 
■ ligacje pożyczki są wolne od wszel­
kich podatków i opłat

tetach.
Powstają na wsi wciąż nowe 14 

blioteki, stałe kina, świetlice o- 
środki zdrowia.. Znika analfabe­
tyzm i ciemnota.

Wszystko to osiągnęliśmy dzię 
ki temu, że na zawsze zniesiona 
została władza obszarników i ka 
pitalistów że władza w Polsce na 
leży do robotników i chłopów.

Ale nie wolno nam poprzestać 
na osiągniętym.. Wola naszego 
narodu jest, by wykorzystać wszy 
stkie nasze możliwości produk­
cyjne, — by Polska jaknajszyb- 
ciej nadrobiła wiekowe zacofa­
nie, pozostawione nam przez jaś- 
niepańskie rządy, by stała się kra 
jem silnym, zamożnym i kultu­
ralnym.

Wolą naszego narodu, jest, by 
nigdy już ziemi naszej nie deptał 
but najeźdźcy.

Toteż nię będziemy szczędzili 
starań, aby wzmóc siłę i bezpie­
czeństwo naszej ojczyzny, aby 
wzmóc siły pokoju..

W odpowiedzi na podłe zamie­
rzenia amerykańskich imperiali­
stów znów zbrojących przeciw 
nam hordy hitlerowskie — naród 
nasz musi bardziej jeszcze zwięk 
szyć wysiłki dla rozwoju nasze­
go przemysłu, rolnictwa i całej 
gospodarki, dla wykonania Pla­
nu 6-letniego, aby jeszcze szyb­
ciej rosły siły Polski Ludowej.

Plan 6-letni dla wsi polskiej 
stwarza dalsze wielkie możliwoś-
ci. Rozwój przemysłu i rolnictwa 
pozwoli pokonać istniejące dziś 
jeszcze braki i trudności zaopa­
trzy kraj w coraz większą ilość 
towarów przemysłowych i produk 
tów rolnych.. Produkcja rolna 
zwiększy się do 50 proc. Podnieść 
ma się poważnie wydajność z 
hektara. Rozwinie się dalej uprą 
wa roślin przemysłowych,. Wzroś 
nie stan hodowli w indywidual­
nych gospodarstwach chłopskich, 
spółdzielniach produkcyjnych i 
PGR. Podniosą się dochody go­
spodarstw chłopskich. Blisko po­
łowa zagród wiejskich zostanie 
zelektryfikowana,. Rolnictwo o- 
trzyma dalsze tysiące traktorów. 
Państwo zwiększy jeszcze środki 
dla podniesienia rolnictwa, udzie 
lając pomocy gospodarstwom 
chłopskim.

Ten wielki program rozbudowy 
naszej gospodarki i zwiększenia 
sił Polski, który toruje całemu 
narodowi jedyną i niezawodną 
drogę do coraz większego dobro 
bytu. wymaga powszechnego 
wzmożenia wysiłku, wymaga on 
zwiększenia środków pieniężnych 
dla przyspieszenia wykonania na 
szveh planowanych zamierzeń..

Narodowa Pożyczka Rozwoju 
Sił Polski będzie miała wielkie 
znaczenie dla przyspieszenia roz­
woju sił gospodarczych naszego 
kraju, dla wzmożenia rozwoju je 
go rolnictwa dla zwiększenia siły 
Polski i utrwalenia pokoju.

W zrozumieniu tego Zarząd 
Główny Związku Samopomocy 
Chłopskiej wzywa wszystkich 
chłopów do jaknajwiększego, jed 
nomyślnego i powszechnego u- 
działu w Narodowej Pożyczce 
Rozwoju Sił Polski.

Zarząd Główny ZSCH wzywa 
chłopów — właścicieli indywidu­
alnych gospodarstw, aby swój u- 
dział w Narodowej Pożyczce Roz 
woju Sil Polski zgłaszali w pro­
centach od podstawy wymiaru 
podatku za rok 1950 nie niżej niż:

2,5 proc — w gospodarstwach w 
których podstawa wymiaru po­
datku nie przekraczała 4,800 zł.

3 proc. — w gospodarstwach, w 
których podstawa wymiaru po­
datku wynosiła od 4.800 zł do 
12,000 zł.

3,5 proc. — w gospodarstwach, 
w których podstawa wymiaru po 
datku była wyższa od 12.000 zł.

Zarząd Główny wzywa człon­
ków spółdzielni produkcyjnych, 
będących głowami rodzin, aby 
zgłaszali swój udział w pożyczce 
w wysokości równej wartości 
sześciu lub więcej’dniówek obra­
chunkowych (w spółdzielniach, 
które dochodu jeszcze nie dzieli­
ły należy przyjąć średnia dniów 
kę obrachunkową “ 15 zł.)

Niech w tym patriotycznym 
czynie nię zabraknie żadnego > 
nas bracia chłopi!

Niech każdy spełni swój obowią 
zek wobec państwa i Ojczyzny 
i przyczyni się do umocnienia 
sił Polski i utrwalenia pokoju.

Zarząd Główny
Związku Samopomocy Chłopskiej
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Największa w Europie Wyniki wyborów we Francji
Partia komunistyczna otrzymała największą 

ilość głosówbaza rybo! ówstwa dalekomorskiego powsta je na Ziemiach Odzyskanych
SZCZECIN (PAP) Na brzegu Świny, gdzie do niedawna na piaszczy­

stych wydmach rozrzucona była niewielka osada rybacka rośnie z każdą 
godziną największa w Europie baza rybołówstwa dalekomorskiego, po­
tężny obiekt przemysłowy, jakiego nigdy nie miała Polska kapitali­
styczna.

—----------------—--------------------------- | Rękami polskiego robotnika i wy-
I siłkiem polskiego inżyniera zostały 

MgJTrfii Hnizyypujarzmione, zakute w beton i stal
okoliczne pola i łąki. Na pół kilome-

* BERLIN. Agencja AON donosi, ™ lądu wdarły się olbrzy- 
że strajk robotników fabryk talku w 
górnej Frankonii rozszerzył się na 
inne zakłady przemysłowe. V.—- , _ 
stanowczej postawy strajkuiących, i Polska kapitalistyczna nie znała 
zarządy fabryk talku zmuszone zo- rybołówstwa^ dalekomorskiego i prze 
stały do wycofania łamistrajków.

♦ SOFIA. Jak donosi radiostacja 
„Wolnej Grecji", strajk urzędników 
bankowych w Atenach trwa nadal. 
W dniu 9 czerwca do strajku przy­
stąpili pracownicy filii bankowych 
w Salonikach, Heraklione i innych 
miastach Grecji .

S uńatu kilku ufi&nzac/i ’

mie pogłębiarki, tworząc nowoczesny 
kanał i przystań dla rybackich tra­

il.... Wobec wlerów.
stanowczej postawy strajkuiących, i Polska kapitalistyczna nie

i twórstwa ryb. Było ono domeną ob- 
। cego kapitału, który znajdował w 
rządach sanacyjnych wiernego po­
mocnika, ułatwiającego realizację 
planu utrzymania Polski w stanie 
zacofania gospodarczego i słabości. 
Dziś wolny naród polski wznosi 

। wspaniałe budowle socjalizmu, roz- 
I budowuje potężny przemysł, prze- 

♦ BERLIN. Agencja ADN podaje, kształcą kraj w potęgę gospodarczą i 
że w pobliżu Trewiru wydarzyła się I kulturalną. Wyrazem tych wielkich 
katastrofa autobusowa. Na niestrze- ( przemian jest również wznoszona na 

Ziemiach Odzyskanych nowocze­
sna baza rybacka w Świnoujściu. 

Już niedługo ruszy pierwsza część 
tej gigantycznej inwestycji. Wysoko 
w niebo wystrzelił olbrzymi gmach 
chłodni. Z zewnątrz wygląda on jak 
olbrzymie, pozbawione okien pudło.

żonym przejeżdzie kolejowym po­
ciąg osobowy wpadł na przepełnio­
ny autobus 14 osób zostało zabitych, 
a 20 osób odniosło rany.

♦ PEKIN. Donoszą z Dżakarty, że 
w południowo-zachodniej części wy­
spy Jawa ożywiła się działalność od- ____ ___
działów partyzanckich. Oddział par- q0 budowy chłodni zużyto ok. 900 
tyzantów w liczbie kilkuset osób do- ton samego tylko żelaza zbrojenio- 
konał ataku na plantację kauczuku wegOi 7 tys. ton cementu, kilka mi­
ni Timas. W walce, która wywiązała ]jonów sztuk cegieł oraz ponad 50 
się między partyzantami a policją, j tys skrzyń izolacji korkowej. W ko 
zabitych zostało 10 policjantów oraz ...............................................---
właściciel plantacji, Holender. 20 po 
licjantów odniosło rany.

♦ PARYŻ. W niedzielę, 10 czerw­
ca, pismo komunistyczne „Humanite 
Dimanche" rozeszło się w 804 tysią­
cach egzemplarzy, stając się tym 
samym najpoczytniejszym pismem 
Francji.

Poważne- osiągnięcia 
hutników w walce o oszczędność węgla

KATOWICE (PAP) Zainicjowane 
przez załogę elektrowni „Szombier­
ki" współzawodnictwo o zmniejszenie 
zużycia węgla w zakładach przemy­
słowych przyczyniło się nie tylko do 
poważnego obniżenia zużycia węgla 
w przemyśle, ale stało się również 
bodźcem do dokładnego zanalizowa­
nia bilansu zużycia paliwa, wyelimi­
nowania wszędzie, gdzie to było moż­
liwe, zużycia węgla wyższej jakości i 
zastąpienia go asortymentami tań­
szymi, do podniesienia na wyższy po­
ziom procesów przetwarzania węgla 
na energię i wprowadzenia wielu u- 
lepszeń technicznych.

Poważne wyniki w tej akcji uzysku 
ją zakłady przemysłu hutniczego w 
1950 r. hutnictwo przekroczyło wy- 

morach chłodniczych dobiega końca 
malowanie skomplikowanych wężów 
nic. Do ich zmontowania zużytu ok. 
80 km rur.

W gmachu chłodni montuje się już 
urządzenia fabryki lodu, której zdol 
ność produkcyjna po całkowitym od­
daniu jej do użytku wyniesie około 
200 ton na dobę. Tam też powstanie 

sokość planowanych oszczędności wę 
gla o 59.216 ton. Ogólny wskaźnik 
zużycia węgla w stalowniach zmniej­
szył się w ub. roku o 2 proc, w sto­
sunku do roku 1949. Najlepsze wyni­
ki w zakresie oszczędności paliwa u- 
zyskały huty „Kościuszko", Pokój", 
„Bobrek" i „Bankowa".

W bież, roku zakłady przemysłu 
hutniczego nie tylko kontynuują ak­
cję oszczędności paliwa pod wzglę­
dem ilościowym, ale ponadto zainicjo 
wały współzawodnictwo na odcinku 
racjonalnego spalania węgla, zastę­
pując asortymenty droższe tańszymi.

Poważne oszczędności uzyskują po 
nadto huty w wyniku dalszych inwe­
stycji i usprawnień dokonanych w 
roku bieżącym. 

najnowocześniejsza zamrażalnia ryb, 
do której całkowite urządzenia do­
starczy przemysł Niemieckiej Repu­
bliki Demokratycznej. Budowa poże­
ra dzień w dzień około 10 wagonów 
materiałów budowlanych. Lecz nic 
nie może nohamować wielkiego za­
pału w otysięcznej załogi budow­
niczych.

Robotnicy przybyli tu z różnych o- 
kolic kraju. Wszyscy oni wiedzą, że 
wznoszą jedną z wielkich budowli 
socjalizmu w Polsce. Stąd płynie en 
tuzjazm i niespożyta energia.

Nie umilknie warkot maszyn bu­
dowlanych, stuk łopat i miarowy 
szum pogłębiarek, po oddaniu do u- 
żytku pierwszych obiektów bazy. 
Wielki kanał dalej wgryzie się w ląd, 
powstaną olbrzymie hale śledziowe, 
fabryka konserw, puszek, skrzyń, 
wielki kompleks budynków admini­
stracyjnych, wielkie osiedle robotni­
cze. Wraz z kombinatem wyrośnie 
kadra polskich rybaków dalekomor 
skich, którzy będą mu dostarczać 
dziesiątki tysięcy ton ryb.

72 posiedzenie 
konferencji paryskiej

PARYŻ (PAP) 18 bm. zastępcy 
ministrów spraw zagranicznych czte 
rech mocarstw zebrali się na swe 72 
posiedzenie. Przewodniczył przedsta 
wiciel USA Jessup.

Przedstawiciel ZSRR Gromyko 
podkreślił konieczność przeprowa­
dzenia dalszej dyskusji nad propozy­
cją radziecką w sprawie włączenia 
do porządku dziennego w charakte­
rze nieuzgodnionego punktu kwestii 
paktu atlantyckiego i baz wojen­
nych USA w krajach Europy i na 
Bliskim Wschodzie. Jednakże przed­
stawiciele mocarstw zachodnich wy 
powiedzieli się przeciwko kontynu­
owaniu dyskusji na ten temat i o- 
świadczyli, że uważają za rzecz ko­
nieczną zebranie się wówczas, kiedy 
otrzymana zostanie oficjalna odpo­
wiedź rządu radzieckiego na noty 
rządów USA, Wielkiej Brytanii 
Francji z dnia 15 czerwca.

W 3 rocznicę układu 
polsko - węgierskiego

BUDAPESZT (PAP) Cała pra­
sa węgierska zamieściła w związ­
ku z trzecia rocznica układu pol­
sko-węgierskiego o przyjaźni, 
współpracy i wzajemnej pomocy 
liczne artykuły i komentarze

Dziennik „Szabad Nep” podkre­
śla m. in., że miniony okres upły­
nął pod znakiem dalszego zacie­
śnienia stosunków gospodar­
czych i kulturalnych miedzy obu 
krajami znajdującymi sie we

i

Krajami znajaującymi się we suuuw, ........
wspólnym obozie walki o trwały'rę natężenia ruchu w godzinach po- Piątek — Chytrowski w stosunku 
pokój. rannych i po pracy są zwiększone 6:2, 6:3 i 6:2.
iiiiiiiimiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiniiiiin iiiiiiiHiiiiiiiiiiiiuiiiiiimiiiiiiiiiiiiini iiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiihiiiiiiiiiiiiiiiiiikiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiihhii

PARYŻ (PAP) Ogłoszono nie­
pełne tymczasowe wyniki wybo­
rów do francuskiego Zgromadze­
nia Narodowego

Z obliczeń dokonanych do go­
dzin wieczornych dnia 18 bm. wy 
nika. że na 17.103.000 głosów naj­
większą ilość otrzymała partia 
komunistyczna, a mianowicie 
4.406.300 tj. 25,75 proc. De gaulli- 
ści otrzymali 3,534,000 głosów 
(20,8 proc), SFIO (prawicowi so­
cjaliści) — 2.590.000 (15,15 proc), 
MRP 2.084.000 (12,16 proc. Unia 
niezależnych, partii chłopskiej i 
republikanów — 2.049.000 (11,9 
proc,), zrzeszenie lewicy republi­
kańskiej — 944.000 (5,5 proc.), par 
tia radykałów — 571.500 (3,34 
proc.), resztę głosów otrzymały 
inne mniejsze ugrupowania

W departamencie Sekwany (w 
którym znajduje się Paryż) ko­
muniści daleko wyprzedzili 
pozostałe partie, otrzymując 35 
proc, głosów W departamencie 
tym przypadło komunistom 20 
mandatów, de gaullistom 16, SFIO 
— (prawicowym socjalistom) — 
6. MRP — 6, radykałom — 6.

W pozostałych departamentach 
w których obowiązywała antyde­
mokratyczna ordynacja wybor­
cza, komuniści otrzymali ilość 
mandatów nieodpowiadającą ilo­
ści głosów oddanych na komuni­
styczne listy wyborcze. Tak np.. 
w departamencie Vaucluse komu 
niści otrzymali przeszło 39 tysię­
cy głosów, ale nie przyznano im 
żadnego mandatu, podczas gdy 
radykałom na których gloso­

50 ofiar 
w katastrowie kolejowej
LONDYN (PAP) Z Karachi dono 

szą, że podczas katastrofy kolejowej 
na stacji Ghotki w odległości 400 
km na północny wschód od Karachi 
zginęło 50 osób

Nie jedzmy
na stopniach pociągu
Wiele osób dojeżdżających do pra­

cy nie zajmuje miejsc w wagonach, 
lecz stoi na stopniach wagonów, co 
grozi śmiercią lub kalectwem.

Walka z tym sposobem podróżowa 
nia prowadzona przez Służbę Ochro 
ny Kolei odnosi tylko częściowy sku 
tek. Również wygłaszane przez me­
gafony stacyjne ostrzeżenia o nie­
bezpieczeństwie jazdy na stopniach 
wagonów nie likwidują całkowicie 
tego rodzaju wykroczeń.

Podróżowanie na stopniach jest 
szczególnie częste na liniach podmiej 
skich. Nie jest ono usprawiedliwio- 
ne brakiem miejsca wewnątrz wa- ską 3:0. Para włoska Cucolli — 
gonów, gdyż składy pociągów w mia del Bello pokonała debel polski

wało 30 tysięcy wyborców przy; 
znano 2 mandaty, a MRP, na któ 
re glosowało 13 tysięcy osób — 
1 mandat..

Oblicza się, że w wyniku oszu­
kańczej ordynacji wyborczej — 
do wyboru jednego deputowane­
go komunistycznego konieczne 
było zdobycie 62 tysięcy głosów, 
podczas gdy do wyboru jednego 
deputowanego SFIO wystarczała 
ilość 30 tysięcy głosów, jednego 
deputowanego MRP — 27 tysięcy 
jednego deputowanego z partii 
radykałów — 26 tysięcy.

Rzecz znamienna, że osławiony 
przywódca prawicowych socjali­
stów Paul Ramadier, który na 
rozkaz Amerykanów usunął w 
roku 1947 komunistów z rządu, 
przepadł w wyborach. Również 
generał Koenig, znany ze swej 
usłużności wobec Amerykanów, 
zwolennik remilitaryzacji Nie­
miec Zachodnich, nie został wy­
brany.

*
Pełne wyniki wyborów znane 

będą prawdopodobnie w dniu 19 
bm..

Dziahmia wojenne 
w Korei

PEKIN (PAP) Dowództwo na­
czelne Koreańskiej Armii Ludo­
wej w komunikacie ogłoszonym 
1S bm donosi, że w rejonie na pół 
noc od 38 równoleżnika oddziały 
Armii Ludowej, w ścisłym współ 
działaniu z ochotnikami chiński­
mi, w dalszym ciągu odpierają 
skutecznie zaciekle ataki inter­
wentów amerykańsko - angiels- 

i kich i wojsk lisynmanowskich. 
Oddziały obrony wybrzeża, dzia­
łające na wybrzeżu wschodnim, 
zatopiły dwa trawlery i jeden 
kontrtorpedowiec nieprzyjaciela 
w rejonie portu Thonczhon. Gru­
pa nocnych bombowców Armii 
Ludowej zbombardowała amery­
kańskie składy materiąlów pęd­
nych i magazyny portowe w In- 
czon, jak również lotnisko ame- 
kańskie w Kympho.

Włochy- Polska 3: 0
W Mediolanie po drugim dniu 

rozgrywek tenisowych o puchar 
Davisa Włochy prowadzą z Pol-

— Ba! Ale benzyna!
Rybak roześmiał się.
— Jest i benzyna, i olej. Niech pan będzie, spokojny. 

Dla żartów nie siedzę w tej dziupli cały dzień.
— Słusznie, szkoda byłoby czasu. Zaraz! — Byczo­

tupski zmarszczył brwi, jak gdyby przypomniał sobie 
coś nagle. — Słuchaj, Janusz, czy to twoja żona praco­
wała w „Buna-Werke"?

— Moja. Cóż, mogła gorzej trafić po powstaniu... 
Tam była, wiem. Gdzie teraz jest? Niemcy też niby 
ludzie, ale chyba tylko na niby. Tak mi kobietę pędzać. 
Robi tak człowiek, jak Hitler z nami? powiedz pan 
sam! „ . , , j

— Ludzie trafiają się wszędzie. Z jednym dogadasz 
■ię od razu, z drugim nawet próbować nie warto. Twoja 
żona jest teraz pod Pilznem.

— Skąd pan wie? Zna pan żonę?
— Oczywiście, że nie! Dziś rano rozmawiałem z nie­

mieckim jeńcem. Nie widziałeś go? Szedł w drugiej 
piątce. Podoficer „Flaku"..., łysawy, niewysoki. On 
mi to powiedział. . . .

_ Cały dzień tu robiłem. Że tez nikt me przyszedł 
powiedzieć! Siedź, rób, ale jak coś dla człowieka waż­
nego, to kolegów nie ma. Taka tu zbieranina, każdy 
z innej wioski. Takie świństwo, no, no... Zaraz. Wol­
nego! Skąd ten szkop zna moją żonę? Pan ją zna, on 
ją zna... Eee...

Byczotupski roześmiał się dobrodusznie 1 znów wy­
ciągnął papierosy.

— Uspokój się. Ani Niemiec, ani ja nie znamy twojej 
żony. Ale podoficer, o którym ci mówię, był w obsłudze 
przeciwlotniczego działa przy fabryce Buny. ięc wie, 
że wszystkich robotników i obcokrajowców wywieziono 
podczas ewakuacji na południe. Miał tam jakąś zna­
jomą dziwę, więc pytał, dokąd jadą. Powiedzieli, że 
pod Pilzno. Stąd wiadomość o żonie.

— Pilzno. Daleko to?
— Kanistry pełne? No, to benzyny wystarczy... — 

Byczotunski wskazał na blaszanki pod ścianą. Rybak 
kiwnął głową — Byleby grat dociągnął. Samochodem 
_  ztiDcłnic blisko. . ....

— Jeszcze pan w wozie nie siedział, a juz pan ubliża

Stanisław Zieliński
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— „grat"! Pchać go pan nie będzie, to ja panu mówię! 
Dla siebie robiłem!

— Więc można jechać. Powiedzmy jutro. Czwarta 
rano? Dobrze?

— W nocy bez świateł byłoby ciężko, więc lepiej 
rano. Silnik najlepiej ciągnie wczesnym rankiem. 
Dobra. Po żonę do Pilzna, potem skoczymy do Pragi, 
tam podobno drogi mają dobre. Później gaz do deski 
i na Katowice! Benzynę się podłapie, o to nie ma zmar­
twienia. Szofer z szoferem zawsze się dogada. Pan 
będzie patrzy! w mapę i na drogowskazy. Papiery by 
się przydały jakieś. Mogą się' czepiać, że wóz wyszabro­
wany, lipny. Od Katowic na Częstochowę, Piotrków. 
Można też na Kraków — Radom — Kielce. Do Krakowa 
wstąpić warto. Wiesz pan, przekonać się samemu, 
czy po tym generalnym draniu smrodu nie zostało. 
Potem — podjedziemy od strony Okęcia... — Rybak za­
sępił się. — Może na Pradze będą jakieś mieszkania?

— Pomaleńku! Jeszcze nie wyjechaliśmy, a ty się 
martwisz o mieszkanie w Warszawie! Daleka droga! 
Więc jutro punkt czwarta.

— Mówi pan: daleka droga! Chłop jak idzie szosą, 
to ogląda koński nawóz. Szofer inaczej, patrzy tam, 
dokąd jedzie. Ale!' To my tak wymykamy się cicho? 
Bez afisza? Nie bardzo ładnie wychodzi... Wóz nie 
autobus, pewnie, ale zawsze...

— Będziesz się na innych oglądał, to zostaniesz bez 
samochodu i tylko odparzonych pięt się dorobisz. Żonę 
znajdziemy!

— Wiem. Żona nie szpilka. Prędzej przednie koło 
się zgubi jak swoją kobietę. Bagaż pan ma duży?

— Teczka.
— Prawda. „Krigsbojtów" pan nie zbierał. Jedno 

miejsce jest wolne, bo drugie dla żony. Może Kalutę 
Sylwka zabrać? Dobry chłopak, swój.

— Zgoda. Tylko nie później niż czwarta. Pilnuj 

wozu. Łakoma rzecz.
— Spokojna głowa.
— Do jutra!
Byczotupski zostawił Rybakowi paczkę papierosów 

i poszedł do kwatery wachmistrza Draguły. Szef miesz­
kał po przeciwnej stronie rynku, prawie na wprost okien 
ratusza. Tęga kobieta otworzyła drzwi.

— Pan sztabsfeldfebel? Jest w swoim pokoju.
Była niebrzydka, choć nie pierwszej młodości. Pach­

niała tanim mydłem i wojenną wodą kolońską robioną 
na kminku. Witając mężczyzn, wzdychała głęboko. Mąż 
kobiety zaginął w czterdziestym drugim roku.

— Co dobrego, panie wachmistrzu?
Draguła wstał z łóżka i podsunął krzesełko. W kącie 

między stołem a szafą stał dobrze wypchany worek. 
Przy łóżku niemieckie saperki starannie wypucowane 
pastą.

— Sposobię się pomału do odmarszu, jak pan widzi. 
Przyszyła mi Niemka taśmy, żebym mógł dźwigać worek 
jak prawdziwy plecak. Dobra kobieta, gospodarna, czy­
sta, a i krzepę ma taką, że niejednego chłopa zawstydzić 
potrafi.

— Chce pan ruszać do domu? — spytał Byczotupski 
rozglądając się niedbale po izbie. Jeszcze parę dni 
wstecz Draguła nie odzywał się inaczej, jak „panie 
rotmistrzu"! Teraz już nie... „Stary lis czuje pismo 
nosem — myślał Byczotupski. — Wie, że wszystko się 
kończy..."

— Czas byłby wreszcie! Mnie już na piechotę ciężko 
wędrować. Nasłużyłem się, pan wie, że wojskowy chleb 
nielekki. Czasem twardy jak suchar „mobowy". Potem 
zmarniałem w niewoli. Musiałem tyrać. Lata nie od­
kręcają się, przybywa ich coraz więcej... Panowie ofi­
cerowie odpoczywali w oflagach. Teatr grali, mieli 
orkiestry, paczek więcej, a my inaczej! Nam wiatr 
zawsze w oczy... Nawet w niewoli. Woźmy taką zimę 
jak ta, co się zwaliła z trzydziestego dziewiątego na 
czterdziesty! Mróz syberyjski, a my pod celtami! Wyżej, 
człowieku...! Ot. Teraz sam nie wiem. Wracać, zostać 
tu... — Draguła zerknął w stronę kuchni. Kobieta nu­
ciła półgłosem. — Ucichnie wszystko, przyjdzie tu 
wreszcie jakaś władza, pomoże...
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Uchwała Prezydium CRZZ 'Uchwała Komisji Koordynacji
zrzeszeń pry walnego przemysłu

w sprawie udziału robotników i pracowników 
w Narodowej Pożyczce Rozwoju

DO WSZYSTKICH ROBOTNIKÓW I PRACOWNIKÓW!
Naród polski z klasą robotniczą 

na czele zwycięsko realizuje wiel­
kie i trudne zadanie Planu 6-let­
niego.

Dzięki naszej wspólnej i ofiar­
nej pracy w rosnącym tempie roz 
budowuje się przemysł i cala go­
spodarka narodowa. Budujemy 
setki nowych fabryk, kopalń, roz­
budowujemy stare zakłady, wzno­
simy nowe osiedla i miasta. W 
tym roku ludność pracująca miast 
otrzymuje 88.000 izb mieszkal­
nych. Rośnie produkcja przemy­
słu. Rolnictwo dzięki coraz więk 
szej ilości maszyn i nawozów 
sztucznych zwiększa swą wydaj­
ność. Przeminęły na zawsze po­
nure czasy bezrobocia. W naszym 
przemyśle i budownictwie pracu­
je dziś trzy razy więcej ludzi niż 
przed Wojną. Co rok nowe setki 
tysięcy stają do pracy, zdobywają 
wiedzę fachową. Budujemy jętki 
szkół, domów kultury, ośrodków 
zdrowia. Przebijamy nową, nie­
zawodną drogę do coraz lepszego 
życia dla wszystkich ludzi pracy, 
dla naszych dzieci. Cm-aż więcej 
robotników staje na odpowiedział 
nych kierowniczych stanowiskach. 
Coraz więcej synów i córek ludu 
pracującego otrzymuje wysokie 
kwalifikacje, coraz więcej zostaje 
inżynierami, lekarzami, technika­
mi, agronomami i oficerami. Kla­
sa robotnicza korzysta z szero­
kich zdobyczy socjalnych i podno­
si swój poziom życiowy i kultu­
ralny.

Na całej ziemi polskiej wre 
wielka pokojowa praca — walka 
o przekształcenie Polski w kraj 
silny, w kraj węgla i stali, w kraj 
chemii, motoryzacji i elektryczno­
ści, w kraj wielkiego przemysłu 
i nowoczesnej techniki, w kraj 
wysokiej kultury i oświaty.

Milion ludzi na rusztowaniach 
Planu 6-letniego pracuje dla wiel 
kich inwestycji i rozbudowy go­
spodarki narodowej.
, Polska z kraju, który pod rzą­
dami rodzimych i obcych kapita­
listów znajdował się na szarym 
końcu państw Europy, wśród naj­
słabszych, najbardziej zacofanych, 
dziś pod rządami klasy robotniczej 
staio jńe państwem coraz silniej­
szym, bardziej uprzemysłowionym 
— buduje nowe, socjalistyczne ży­
cie. ।

Idziemy szybko naprzód, ale nie 
mało mamy trudności do pokona-

Uchwała SPATiF
W uchwale podjętej przez Prezy­

dium Żarz. Gł. Stow. Polskich Arty 
stów Teatru i Filmu czytamy m. in.: 

„Ogłoszona dziś subskrypcja na 
Narodową Pożyczkę Rozwoju Sił 

Ftalski umożliwi nam dalsze zwię­
kszenie tempa rozwoju gospodar­
czego i kulturalnego.

Zjednoczeni w wielkim froncie 
narodowym — odpowiadamy na 
apel Rządu pełną gotowością do 
zwiększenia wysiłków dla dobra 
naszej ojczyzny.

Prezydium SPATiF wżywa wszy 
stkich artystów teatru i filmu aby 
manifestacyjnym udziałem w sub­
skrypcji pożyczki zadokumentowa­
li swoją patriotyczną postawę".

STAN POGODY
. juz w iuku. wyKonują je ouaowmczo

Dość pogodnie ze skłonnością do wie metra moskiewskiego. Historia 
burz i przelotnych opadów. Tempe- budownictwa tych tuneli jest niezwy 
ratura od 20 st. na Wybrzeżu do 27 kle ciekawa. Trasa przyszłego kanału 
st. w głębi kraju. dońskiego biegnie przez wyżynę sal-

MOSKWA (PAP) Do najbardziej 
interesującego odcinka budownictwa 
hydroenergetycznego w ZSRR zali­
czyć należy budowę 4 ogromnych tu 
neli w pobliżu cirnliańskiego węzła 
hydroenergetycznego, które utworzą 
jedyną w swoim rodzaju sztuczną 
rzekę podziemną.

Prace nad budową tych tuneli są 
już w toku. Wykonują je budowniczo

Nowe drogi 
radzieckse«jro językoznawstwa

MOSKWA (PAP) Na posadzeniu Pre 
zycflum Akademii Neck ZSRR wybitny 
uczony radz'ieck: Wiktor Winogradów 
wygłosić referat o rozwoju językoznaw­
stwa radzieckiego.

Prof. Winoqn'dow stwierdź1'* m. in., 
że nowe zadania wysunięte przez Sta­
lina w jego gen'eine' pracy „Marksizm 
a w g a dn i enia językoznawstwa” stały 
się podstawę dla ireorganzaopi pracy 
litologicznych i lingwistycznych insły- 
tu'<5w naukowych cre.z akademii.

U i. ..-cc zony zasłać specjalny (instytut 

nia, a możemy i powinniśmy iść 
jeszcze szybciej.

W ciągu paru lat trzeba odrobić 
dziesięciolecia, pokonać do resz­
ty zacofanie odziedziczone po rzą 
dach burżuazji, wykonać wielkie 
zadania, które postawiliśmy sobie 
w naszym . planie budowy pod­
staw socjalizmu-

Nie chcemy już nigdy być sła­
bym krajem, zdanym na łup ob­
cych zaborców - imperialistów.

Na zbrodnicze konszachty ame­
rykańskich miliarderów, którzy 
chcą wtrącić świat w odmęt no­
wej wojny, na zakusy amerykań- 
sko-hitlerowskich wrogów Polski 
odpowiemy wzmożeniem naszej 
produkcji, jeszcze szybszym tem­
pem budowy naszych fabryk i* 
hut, kopalń i elektrowni, jeszcze 
szybszym rozwojem naszej gospo­
darki na Ziemiach Odzyskanych, 
jeszcze szybszą odbudową naszej 
coraz piękniejszej Warszawy — 
nowym ofiarnym wysiłkiem na­
rodu.

Szybsze tempo naszego budow-

Uchwała
kompozytorów polskich
Sprawa rozwoju sił ojczyzny — 

rozkwitu jej gospodarki i kultury 
jest sprawą najdroższą dla wszyst­
kich polskich artystów.

Odczuwając na każdym kroku po­
moc Państwa Ludowego dla potrzeb 
polskiej sztuki i rozwoju muzyki, 
wszyscy kompozytorzy i muzycy 
polscy wezmą powszechny udział w 
Narodowej Pożyczce Rozwoju 
Polski.

Zarząd Główny 
Zw. Kompozytorów Polskich

Sił

Komunikat CRZZ
Wpłaty na Narodową Pożyczkę 

Rozwoju Sił Polski będą rozłożone 
robotnikom i pracownikom na 9 rat 
miesięcznych.

♦•
Pracownicy przebywający na wcza 

sach, w delegacjach służbowych lub 
delegowani na kursy i szkoły, mają 
możność rozpocząć subskrypcję Naro 
dowej Pożyczki Rozwoju Sił Polski 
w dniu 18. 6. br.

Dla ułatwienia w. w. wzięcia u- 
działu w subskrypcji pożyczki, CRZZ 

। uzyskała zgodę Ministerstwa Poczt i 
Telegrafów na bezpłatne przekazy­
wanie zgłoszeń o udziale w po­
życzce dron-a telegraficzną do 
swoich zakładów pracy.

Zgłoszenia telegraficzne winny za­
wierać ilość dni zarobkowych, dekla 
rowanych na pożyczkę.

Podziemna rzeka 
na trasie Kanału Dońskeego 

wspaniałym osiągnięciem pokojowego 
budownictwa ZSRR

językoznawstwa przy akademii nauk 
ZSRR. Uczeni radizeccy opublikowali 
w'ele prac z zakresu językoznawstwa, 
języka rosyjskiego i języków innych na 
rodów ZSRR.

Prezydium postanowiło zorganizo­
wać w r. 1951 dyskusję naukową o po­
chodzeniu grup językowych i praw 
rozwoju języka. Postanowiono psipy- 
staplć do wydawania specjalnego cza­
sopisma pt. „Zagadnienia językoznaw­
stwa".

przyszłości część wody z Donu skie­
rowana zostanie do górnego biegu 
rzeki Sał w wyniku tego rzeka Sał 
popłynie wstecz, tj. nie jak dawniej 
ze wschodu na zachód, lecz z zacho­
du na wschód. Wody rzeki Sał na­
wodnią stepy nadwołżańskie.

Kanał doński posiadać będzie dłu- 
j gość 190 km i prowadzić będzie od 
i „morza cirnliańskiego" przez 4 tune­
le do wsi Proletarskaja. Odnogą tego 
kanału, będzie kanał niżno-doński 

1 o długości 73 km.

W heroicznym wysiłku wszystkich 
ludzi pracy naród polski buduje swe 
lepsze kwitnące życie. Możemy być 
dumni z naszych osiągnięć świadczą 
cych o wielkim harcie ducha naszego 
narodu o gorącym pragnieniu wszy­
stkich ludzi pracy jasnej przyszłości 
naszej ojczyzny. W zrozumieniu wie! 
kich zadań narodu polskiego, wszy­
scy twórcy w Polsce podejmują wraz 
ze światem pracy wysiłek aby na­
dać naszemu pokojowemu budownic­
twu jeszcze większy rozmach i wspa 
niałość. W tym doniosłym czynie pa­

Sił Polski
zasobu nie 
to szybsze 
mocy pro- 
potok wy- 
i towarów

nictwa, to zwiększenie 
zbędnych surowców, 
uruchomienie nowych 
dukcyjnych, to nowy 
robów przemysłowych 
szerokiego spożycia, to więcej mie 
szkań dla ludzi pracy, to droga do 
szybszego pokonania naszych trud 
ności i braków, to stworzenie trwa 
łych podstaw wzrostu dobrobytu 
i kultury narodu.

Sprawa umocnienia naszej nie­
podległości i wzmożenia budow­
nictwa socjalistycznego wymaga 
zwiększenia naszych wysiłków, 
zwiększenia zasobów i środków 
pieniężnych, które robotniczo- 
chłopskie państwo wyda na potrze 
by rozwoju sił Polski.

Dlatego Centralna Rada Związ­
ków Zawodowych wzywa ogół 
pracujących do powszechnego u- 
działu w-Narodowej Pożyczce Roz 
woju Sił Polski.

CRZZ wzywa robotników, inży­
nierów,' pracowników instytucji i 
urzędów, pracowników oświaty i 
kultury — wszystkich ludzi pracy 
do deklarowania swego udziału w 
pożyczce w wysokości od 9 do 
14-dniowego zarobku. Kto ma 
wysokie zarobki będzie naturalnie 
subskrybował pożyczkę ponad tę 
normę.

CRZZ zobowiązuje wszystkie or 
ganizacje związkowe, rady zakła­
dowe, mężów zaufania, do naj­
szerszej akcji uświadamiającej o 
celach pożyczki i do czytanej po­
mocy w jej przeprowadzeniu we 
wszystkich zakładach pracy.

Powszechnym udziałem w Na­
rodowej Pożyczce Rozwoju Sił 
Polski klasa robotnicza, która tyle 
kroć wykazywała swą ofiarność i 
patriotyzm, da wyraz niezłomnej 
woli budowy silnej, socjalistycz­
nej Polski i umocnienia naszej nie 
podległości i pokoju.

Wezwanie do członków spółdzielni
i pracowników spółdzielczości w sprawie udziału

w Narodowej Pożyczce Kozwotu Sił Pokoju
Miliony robotników, chłopów i rze 

mieślników zrzeszonych w Gmin­
nych Spółdzielniach „Samopomocy 
Chłopskiej", w spółdzielniach pow­
szechnych w miastach, w spółdziel­
niach pracy — działając na zasadzie 
szeroko rozwiniętego samorządu pod 
noszą swoją aktywność i biorą czyn 
ny udział w realizowaniu Planu 
6-letniego.

Tylko w warunkach stworzonych 
przez Rz^d Ludowy możliwy jest 
tak potężny jak obecnie rozwój wszy 
stkich form spółdzielczości. Plan

ską, oddzielającą step salski od Donu. 
Wykopanie koryta kanału na tej wy- 1 
żynie wymagałoby niebywałego na­
kładu pracy. W związku z tym naro­
dziła się myśl przekopania części tra­
sy kanału pod ziemią. Początkowo 
projektowano zbudowanie jednego 
tunelu, następnie postanowiono zbu­
dować 4 równoległe tunele w odległo 
ści 50 m jeden od drugiego. Zdolność 
przepustowa tuneli wyniesie 240 m 
sześć, wody na sekundę. Każdy tunel ’ 
będzie miał długość 6 km.

Budowane tunele połączone będą z 
powierzchnią ziemi pionowymi sztol­
niami. W zimie dostęp wody do ka­
nałów zostanie zamknięty przez spe­
cjalne śluzy.

Już wiosną 1952 r. woda z „morza 
cirnliańskiego" popłynie pierwszym 
tunelem do kanału dońskiego. W

sub- 
Roz- 
zrze-

W związku z ogłoszeniem 
skrypcji Narodowej Pożyczki 
woju Sił Polski ogólnopolskie 
szenia prywatnego przemysłu: 
a) wzywają wszystkie terenowe zrze 

szenia przemysłu prywatnego do 
prowadzenia odpowiedniej akcji 
propagandowo - popularyzacyjnej 
wśród wszystkich członków, ce­
lem zapewnienia ich powszechne­
go udziału w subskrypcji;
stwierdzają, że obywatelskim o- 
bowiązkiem każdego członka zrze 
szenia prywatnego przemysłu jest

b)

Uchwała
Związku Izb Rzetnieś niczycb RP

rzemieślniczych o jak naj- 
aktywny udział w organi- 
i przeprowadzaniu^ sub- 

wśród wszystkich człon-

W związku z ogłoszeniem sub­
skrypcji Narodowej Pożyczki Roz­
woju Sił Polski, Związek Izb Rze­
mieślniczych R. P. zwraca się z 
wezwaniem do wszystkich zrzeszeń 
(cechów) 
bardziej 
zowaniu 
skrypcji 
ków.

Rzemieślnicy zodokumentują swój 
stosunek do dekretu Rządu R. P. 
o rozpisaniu Narodowej Pożyczki 
Rozwoju Sił Polski, przez powszech­
ny udział w subskrypcji pożyczki w 
granicach co najmniej od 15—25

Uchwała Naczelnej Rady
Zrzeszeń Prywatnego Handlu i Usług

W związku z ogłoszeniem sub­
skrypcji Narodowej Pożyczki Roz­
woju Sił Polski, Naczelna Rada Zrze 
szeń Prywatnego Handlu i Usług, na 
posiedzeniu odbytym dnia 18 czer­
wca 1951 r. powzięła następującą 
uchwałę:

Naczelna Rada Zrzeszeń Prywatne 
go Handlu i Usług wzywa:
a) wszystkie wojewódzkie 1 powiato 

we (miejskie) zrzeszenia do wzię­
cia czynnego udziału w przepro­
wadzaniu subskrypcji wśród wszy 
stkich członków;

b) wszystkich członków do powszech 
nego udziału w subskrypcji Naro

6-letni przewiduje dalsze wielokrot­
ne rozszerzenie jej działalności. Wiel 
ki plan rozbudowy naszej gospodarki 
narodowej, plan wzrostu dobrobytu 
plan rozwoju sił Polski wymaga 
wzmożenia wysiłku szerokich mas 
pracujących, wymagają zwiększo­
nych środków pieniężnych dla przy 
spieszenia jego realizacji. Narodowa 
Pożyczka Rozwoju Sił Polski przy­
czyni się do przyspieszenia rozwoju 
przemysłu, rolnictwa, do pełniejsze­
go zaspokojenia potrzeb mas pracu­
jących, do podniesienia kultury, do 
wzrostu sił Polski i utrwalenia po­
koju.

Prezydium Naczelnej Rady Spół­
dzielczej i Zarząd Centralnego Zw. 
Spółdzielczego wzywają 6-milionową 
rzeszę spółdzielców i pracowników 
spółdzielczych do jednomyślnego i 
powszechnego udziału w Narodowej 
Pożyczce i zamanifestowania tym 
czynem swojej patriotycznej, obywa 
telskiej postawy.

Niech w tym jednomyślnym czynie 
nie zabraknie żadnego spółdzielcy- 
robotnika, chłopa, inteligenta pracu 
jącego rzemieślnika — niech nie za

Zgon
PSoira Paw^en^i

MOSKWA (PAP) W Moskwie od­
był się w dniu 18 czerwca br. po­
grzeb wybitnego pisarza i 

ui. yu । icj ptiiui bwoj wKidci i ze speini swój 
. radziec- . obowiązek patriotyczny — świadoma
I kiego, deputowanego do Rady Naj- i doniosłości rozpisanej pożyczki dla 
wyższej ZSRR, laureata nagrody sta-j rozwoju gospodarki narodowej i 

I wzmożenia sił Polski.linowskiej — Piotra Pawlenki. 

Uchwała Artystów - Plastyków

subskrybowanie pożyczki w gra­
nicach co najmniej od 15 proc, do 
25 proc, dochodu osiągniętego w 
I kwartale 1951 r.

Jesteśmy przekonani, że członko­
wie zrzeszeń wezmą powszechny u- 
dział w subskrybowaniu Narodowej 
Pożyczki Rozwoju Sił Polski, że 
swym wkładem przyczynią się do 
wzmożenia siły gospodarczej nasze­
go kraju, do jego jeszcze szybszego 
rozwoju, który oznacza utrwalenie 
niepodległości i pokojowe budownic- 
two podstaw dobrobytu i kultury.

proc, dochodu, osiągniętego w I kwar 
tale 1951 r. Rzemieślnicy opłacają 
cy ryczałt powinni subskrybować w 
granicach co najmniej 50 proc, 
kwartalnego ryczałtu.

Za przykładem klasy robotniczej 
wszyscy rzemieślnicy spełnią swój 
patriotyczny obowiązek, dając w ten 
sposób wyraz swego udziału we 
wspólnym wysiłku całego narodu w 
utrwalaniu niepodległości i w poko­
jowym budownictwie, które zapew­
nia rozwój siły gospodarczej naszej 
ojczyzny, upowszechnienie kultury 
oraz stały wzrost stopy życiowej na­
rodu.

dowej Pożyczki Rozwoju Sił Pol­
ski '»• granicach co najmniej od 

. 15 proc, do 25 proc, dochodu, o- 
siągniętego przez poszczególnych 
członków w I kwartale 1951 r.

Naczelna Rada Zrzeszeń Prywatne 
go Handlu i Usług wyraża przekona­
nie, że nikt z zrzeszonych członków 
nie uchyli się od obywatelskiego o- 
bowiązku subskrybowania pożyczki, 
dając tym samym wyraz twórczego 
wkładu prywatnego kupiectwa i u- 
sługrdo wzrostu siły gospodarczej 
Polski i przyspieszenia pokojowego 
budownictwa, służącego potrzebom 
rozwoju dobrobytu materialnego i 
kultury narodu.

braknie w nim żadnego pracownika 
spółdzielczego.

Warszawa, dnia 18 czerwca 1951 r. 
Żarz. Centralnego Zw. Spółdzielczego 
Prezyd. Naczelnej Rady Spółdzielczej

Uchwała 
Naczelnej Rady Adwokackiej 

w Warszawie
W związku z ogłoszeniem sub­

skrypcji Narodowej Pożyczki Roz­
woju Sił Polski, Naczelna Rada A- 
dwokacka zwraca się z apelem do 
wszystkich Wojewódzkich Rad Adwo 
kackich, aby przystąpiły niezwłocz­
nie do ożywionej i szeroko zakrojo­
nej akcji, zapewniającej powszechny 
udział wszystkich członków Izb 
Adwokackich na terenie całego kra­
ju w subskrypcji.

Wytyczną w tej akcji powinna być 
zasada, że każdy członek adwokatu­
ry ma subskrybować pożyczkę w gra 
nicach co najmniej od 15 do 20 proc, 
dochodu osiągniętego w pierwszym 
kwartale 1951 r.

Naczelna Rada Adwokacka wyra­
ża przekonanie, że w akcji subskryp 
cyjnej nie zabraknie ani jednego 
adwokata i aplikanta adwokackiego, 
że adwokatura polska wniesie w ca­
łej pełni swój wkład i że spełni swój 

triotycznym nie może zabraknąć 
żadnego plastyka świadomego odpo­
wiedzialności artysty za losy nasze­
go kraju.

Zarząd Główny wzywa wszystkich 
artystów plastyków by wraz z ca­
łym narodem podpisali masowo Na­
rodową Pożyczkę Rozwoju Sił Pol­
ski.

Zc Prezydium Żarz. Gł.
Zw. Polskich Artystów Plastyków

Prezes: Juliusz Krajewski 
w/z sekretarz: Stanislaw Poznański.
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ILUSTROWANY KURIER POLSKI

„Poniedziałki66 nie rozwiązują zagadnienia

stale! kuchni jarskie!

WAŻNIEJSZE TELEFONY! Strat polarna - 1111. 
P.wntnwie PCK - 1000 TakaówH - 5655 i S962 
Informacja PKP - 1187, Zegarrnlca • 06, Infor- 
macja pocztowa • 02 • OS. Zumie tacowe - 00, 
Komenda MO • 2516

Co na to Ogrody Miesskre?

P, rzy ul. Armii Czerwonej, po obu 
stronach „ulicy" Do Magazynów 

znajduje się zarośnięty dziko chwa­
stami dość duży plac, pozostały po 
rozbiórce wypalonych w czasie ostat 
niej wojny domów.

Zatem plac znaj 
duje się w śród­
mieściu i przy 
dość ważnej i ru­
chliwej ulicy. Jako 
taki prosi się by 
przeznaczono mu 
jakąś rolę. A rolą 
jaka najbardziej 
odpowiadałaby pla 
cowi byłaby rola 
uregulowanego zie 
leńca, zwłaszcza, 
że widoki z placu 
na szeroką w tym 
miejscu Brdę pod­
niósł by wartość 
ogrodu.

powiecie Czytelnicy? 
wdzięczni Ogrodom

Uchwałą Ministra 
Handlu Wewnętrz 
nego wprowadzo­
ne zostały w życie 
w całym kraju 
tzw. „poniedziałki 
jarskie". Zarządzę 
nie to nie budzi 
żadnych zastrze­
żeń. Jest słuszne. 
Słuszne zwłaszcza 
w polskiej kuchni, 
która od najdaw­

niejszych lat opierała się prawie 
wyłącznie na daniach mięsnych i co 
najwyżej rybnych. Z biegiem lat hi­
giena odżywiania czyniła postępy i 
pogląd jakoby podstawą zdrowia i 
siły człowieka były dania mięsne 
został mocno zachwiany. Dziś już

jest wśród nas wielu gorących zwo­
lenników odżywiania jarskiego, po­
pieranych przez ludzi medycyny.

W Bydgoszczy mamy już dwa ta 
kie „jarskie poniedziałki" poza sobą. 
Jak zostały one przyjęte przez oby­
wateli korzystających z usług zakła 
dów gastronomicznych i jadłodajni? 
Odpowiedź na to pytanie jest jedna: 
najlepiej! Znaleźli się wprawdzie i 
niezadowoleni (zagorzali zjadacze 
mięsa), ale było ich raczej niewielu.

Czy jednak „poniedziałki jarskie" 
rozwiązują bez reszty zagadnienię 
jarskiej kuchni? Tutaj niestety od­
powiedzieć należy: nie! lub też roz­
wiązuje je co najwyżej ze strony in 
teresów zakładów zbiorowego żywie­
nia odczuwających przejściowo pew 
ne trudności w zaopatrzeniu. Intere-

Najlepsze zespoły
w konkursie Dni Oświaty, Książki i Prasy

związku z Dniami Oświaty,

Z życia Koła TPPR 
przy Wydz. Zdrowia
Celem spopularyzowania wśród 

członków TPPR wielkich osiąg­
nięć nauki w ZSRR Koło TPPR 
pracowników Wydziału Zdrowia 
zorganizowało szereg odczytów z 
udziałem uczestników wycieczki 
naukowców polskich do ZSRR.

W końcu maja rb. odbyt się 
wykład prof. Ostromeckiego z 
Państw. Instytutu Rolniczego z 
Bydgoszczy nt. „Stalinowskie 
przeobrażenie przyrody w ZSRR 
omawiający znaczenie ochron­
nych pasów leśnych i budownic­
two wodne.

W czerwcu jako drugi z kolei 
wykład z tego cyklu, dr Antoni 
Filutowiez. z Państ Instytutu 
Nawożenia i Gleboznawstwa po­
dzielił się z licznie zebranymi siu 
chaczami swenii wrażeniami z 6 
tygodniowego pobytu w ZSRR.

Wykład, który był ilustrowany 
przezroczami spotkał sie z żywym 
przyjęciem licznie zebranych pra 
eowników Prezydium WRN. (jr)

sów tysięcy zwolenników jarskiej 
kuchni „poniedziałki" jednak sta­
nowczo nie zabezpieczają.

Dania jarskie figurują wprawdzie 
na „kartach potraw" również w dni 
mięsne, ale są one tak nieliczne i 
mało urozmaicone, że jarosze często 
znajdują się w tych dniach w kłopo 
tach.

Dwa minione „poniedziałki jar­
skie" pozwoliły nam przekonać się, 
że w dniach tych jarosze wybierać 
mogą potrawy spośród co najmniej 
kilkunastu dań. I jarosze są z tego 
zadowoleni (trzeba bowiem wiedzieć 
że zwolennicy jarskiej kuchni wy­
magają znacznie bogatszego i bar­
dziej urozmaiconego wyboru potraw 
niż zwolennicy dań mięsnych).

Jak więc rozwiązać ten problem, 
mając na uwadze również interes ja 
roszów? Odpowiedź jest prosta: uru­
chomić jadłodajnię która by wyda 
wała dania jarskie przez wszystkie 
dni tygodnia, uruchomić jadłodaj­
nię jarską.

W innych dużych miastach sprawę 
tę już zrozumiano. Uruchomiane są 
restauracje jarskie. W Bydgoszczy i 
innych większych miastach Pomorza 
wdzięczne to zadanie mogą i powin­
ny spełnić Bydgoskie, Toruńskie, 
Włocławskie, Grudziądzkie, Inowroc 
ławskie Zakłady Gastronomiczne cze 
go oczekują od tej instytucji tysiącz 

I ne szeregi niecierpliwych jaroszów.
(k)

skie Zakł. Piwowarsko-Słodownicze 
i Pomorskie Zakłady Budowy Ma­
szyn.

Dyplomy otrzymali: Państwowy 
Bank Rolny, Centrala Skór Suro­
wych, Bydgoskie Zakł. Garbarskie, 
Centrala Ogrodnicza, Tartak „Lasy 
Polskie" nr 1, ZZK nr 2 i 4 oraz 
Centralne Biuro Rozrachunków Za­
granicznych.

W _____
Książki i Prasy oraz z okazji Naro­
dowego Plebiscytu Pokoju Okręgo­
wa Rada Związków Zawodowych 
zorganizowała konkurs na najlepiej 
zorganizowane formy prac zespołów 
świetlicowych.

W konkursie wzięły udział 44 ze­
społy świetlicowe z terenu naszego 
miasta.

Komisja kwalifikacyjna w skład 
której weszli m. in. przedstawiciele 
ORZZ z wiceprzewodn. ORZZ Sza- 
wialówną, nagrodziła w konkursie 
16 zespołów 7 wyróżniła a 8 zespo­
łom przyznała dyplomy wyróżnienia.

Na specjalnie zorganizowanej uro­
czystości, w której liczny udział wzię 
ło miejscowe społeczeństwo, nagrody 
i dypiomy wręczyła kierownikom 
wyróżnionych zespołów wiceprzewo­
dniczący ORZZ Szawielówna.

Nagrody otrzymali: zespół świetli­
cowy Zakł. Wytwórczych Sprzętu 
Teletechnicznego T-8, Zakł. Napraw 

i czych Parowozów i Wagonów nr 13, 
Bydgoskiej Fabryki Mebli, Pomor­
skich Zakł. Wytwórczych Sprzętu 
Instalacyjnego, Miejskiej Zawodowej 
Straży Pożarnej, Fabryki Obrabiarek 
do Drzewa, Pomorskich Zakł. Wy­
twórczych Materiałów Elektrotech- 

! nicznych, Bydgoskich Zakł. Mię- 
Dlatego w dni I snych, Zakład Ubezpieczeń Społecz- 

pogodne, gdy słoń nych, Zjednoczone Zakł. Rowerowe 
? ce przypieka a ter 

mometry wskazu­
ją temperaturę po 
wyżej 20 stopni, 
we wszystkich za- 

) kątkach miasta 
' spotkać możemy 

opalone sylwetki

Zatem... co 
Czy bylibyście 
Miejskim gdyby urządziły Wam (i so 
bie) w tym miejscu piękny ogród spa 
cerowy z ławkami? (Kamil)

Osir»egamy pływaków!

Bydgoszcz jest bezsprzecznie jed­
nym z miast posiadających duże ; 

ilości wody. Biorąc pod uwagę 
wszystkie kanały stare i nowe, ślu­
zy oraz samą rzekę Brdę, która prze 
cina całe miasto, to chyba nikt 
ma wątpliwości, że stoimy od in­
nych miejscowości na wyższym 
ziomie.

nie

po-

Sukces agencji PKO
przy Pagedzie

Każda agencja PKO ma na celu 
przede wszystkim, jak najszersze 
wyświadczanie wielorakich i bez­
interesownych usług dla świata 
pracy.

UWAGA 
m oJzi literaci!

nr 3 i nr 4, Paged", Bydgoska Fa­
bryka Narzędzi nr 1, PKO, Bydgo-

Sekcja piłki ręcznej prowadzioeae.ia pnni 
miłośników wody, treningi w sali gimnastycznej i 

Uoanmnn tir P7U/arflzina boiisku Pasamou w czwartki 
dla kobiet od godziny 18 i w so­
boty dla mężczyzn od godziny 18

A
ZS „STAL" SEKCJA WODNA. Ze 

branie czynnych członkiń sekcji ko­
biecej odbędzie się 20 bm. środa, o

Według wszelkich znaków na zie­
mi i niebie zapowiada się na dłuższy 
czas pogoda, dlatego chcielibyśmy 
ostrzec używających kąpieli, gdyż 
wiemy z doświadczeń lat ubiegłych, 
że zdarzały się wypadki utonięcia, by 
uważali na siebie i swoich bliźnich. ____ d ,-----—,
Posłuchajcie naszej rady a na pew- i godz. 17,30 na przystani klubu. Punk 
no już więcej nie pojawi się w IKP i tualne przybycie wszystkich człon- 
rubryka „Ofiary Brdy", (nuna) I kiń obowiązkowe.

Redakcja literacka Rozgłoś 
ni Polskiego Radia w Byd­
goszczy ogłasza konkurs na 
najlepszą audycje nadana w 
najbliższym kwartale (lipiec, 
sierpień, wrzesień br.). W 
konkursie mogą wziąć udział 
wszyscy, którzy posiadają za 
miłowania literackie.

Tematyka audycji — dowol 
na. Forma: reportaż literacki, 
opowiadanie, nowela felieton 
audycja satyryczna Itp. Czas 
trwania 10 lub 15*minut (4 lub 
6 stron maszynopisu z podwój 
nym odstępem)..

Audycje wyróżnione przez 
sąd konkursowy zostaną na­
grodzone oraz powtórnie u- 
mieszczone w programie Roz­
głośni.
Na zakończenie konkursu Roz 
głośnia. Bydgoska nada spe­
cjalny koncert poświęcony 
swym współpracownikom.

Pięknym przykładem z tej dzie 
dżiny jest Agencja PKO przy 
Państwowej Centrali Drzewnej — 
Ekspozytura w Bydgoszczy. A- 
gencja ta kierowana bardzo 
sprawnie przez oh. Halinę Czap­
lińską, wykazuje wśród wszyst­
kich agencji (których do tej pory 
otworzono 54 na terenie Byd­
goszczy) największa żywotność, 
na skutek uświadomienia wszyst 
kich swoich pracowników. Więk 
szość z nich wpłaca, i podejmuje 
swoje pieniądze z książeczek o- 
Bzczędnościowych PKO. Regulują 
swoje różne należności w drodze 
bezpłatnego przelewu za światło, 
gaz, wodę i wykupują ,weksle, 
oszczędzając w ten sposób czas, 
który musieliby poświecić udając 
się osobiście w tym celu do Ban 
ku. Nie bez znaczenia pozostaje 
również i samo regulowanie na­
leżności, których załatwianie w 
agencji PKO przy zakładach pra 
cy zwalnia każdego od opłat ma­
nipulacyjnych.

Agencja PKO nie ogranicza 
żadnego pracownika w podejmo 
waniu pieniędzy, które wypłaca 
na każde żądanie właściciela ksią 
żeczki.

Agencja PKO przy Pagedzie w 
swej działalności zajęła Pierwsze 
miejsce w skali ogólnopolskiej. 
W uznaniu wyników przodującej 
agencji Centrala PKO premio­
wała kierowniczkę tej agencji ob 
Halinę Czarlińską. (fk)

Bydgoska Spółdzielnia Spożywców 
wraz z Ligą Kobiet zawiadamia, że 
20 bm. organizuje miesięczny kurs 
kroju i szycia dla członkiń BSS.

Pokazy gospodarcze będą organi­
zowane w każdy dzień o godz. 17 
(z wyj. soboty) od 19 bm. do końca 
czerwca w BSS ul. Wyzwolenia 1. 
Prosi o liczny udział kobiet.

♦
♦ ZKS Kolejarz — sekcja bokser­

ska zebranie w środę 20 bm. o godz. 
19 w świetlicy przy ul. Dworcowej 
89. Obecność obowiązkowa.

* Sala NOT ul. Wyzwolenia 5, 21 
bm. o godz. 18 odczyt inż. Derferta 
pt. „Osiągnięcia techniki XX wieku." 
na który zaprasza zarząd Stow. 
Chem.

Od klasyków do impresjonistów
W programie: Mozart, Weber, C zaj 

kowski, de Falla. A więc znów uroz­
maicona wędrówka poprzez’ różne 
epoki i nastroje, wśród różnych sty­
lów od klasycyzmu poprzez roman­
tyzm i XIX-wiecziny eklektyzm do 
nowoczesnego impresjonizmu. Jako 
zaś uzasadnienie takiej mozaiki ar­
tystycznej p’odaje informator koncer­
towy wspólny screnadowy rys tych 
utworów podciągając pod niego nie 
wyłącznie jeszcze przez klasycyzm 
ustaloną formę serenady (bo przecież 
znalazła się tam także uwertura, poe­
mat symfoniczny i koncert instrumen 
talny), ale pewien podpatrzony w 
nich program czy tematykę, suującą 
się na kanwie muzycznej, a któremu 
na imię nastrój wieczorny, czar no­
cy letniej, baśń południowych krain, 
wyznanie miłosne itp.

Że jednak dopatrywanie się jakichś 
treści literackich czy elementów mu­
larskich w dziele muzycznym jest 
zawsze czymś dowolnym i zawod­
nym, więc zostawiwszy na uboczu 
kwestię sugerowanego nam tytułu te­
go koncertu, powiedzmy sobie tylko 

słyszeć wspaniałe dzieła symfonicz­
ne, z których każde,] nie- 1 
własnych, odmiennych wai 
stycznych, może służyć za i 
coraz tsarełziej z postępem czasu cios 
konalącej się sztuki instrumentacji.

A więc urocza, .

dowa „Etnę kleine Naohtmusik' Mo­
zarta jasna, lekka, przejrzysta- fili; 
gronowa .odśpiewana (trudno inaczej 
to określić) przez nieliczną, jeszcze 
nieskomplikowaną obsadę instrumen­
tów, wyłącznie smyczkowych. Potem 
— uwertura do op. „Oberon" Webe­
ra, który nie tylko zwiększa orkie­
strę. ale i głosy jej układa w nowe 
kombi nacje zwłaszcza w grupie drze­
wa i blachy, wydobywając z mej 
efekty, nieznane klasykom. Następnie 
w uwerturze fantastycznej Czajkow­
skiego „Romeo i Julia" — spotęgo­
wanie płynnej masy dźwiękowej dla 
oddania .pełnią brzmienia przejmują­
cego dramatu ludzkiego. I wreszciez.rie 
w poemacie de Falli „Noce w ogro­
dach Hiszpanii" — rezygnacja z nad­
miernego zagęszczenia tej masy 
dźwiękowej, by ze śmiałych pomy­
słów nowo zestawionych zespołów in 
stnimcntów stworzyć muzykę o boga 
tych, subtelnych odcieniach, olśnie­
wającą w swojej błyskotliwości i 

egzotyce.
Ponieważ poza Mozartowską ..Nacht 

musik" inne utwory orkiestralne by-

staji.y w swojej hiszpańskiej melody­
ce ludowej, dynamice i pomysłach 
harmonicznych może zainteresować 
tylk w wypadku najbardziej precy- 
z ji<go i subtelnego wykonania, cze 
go może z powodu stosunkowo nie­
wielkiej ilości prób naszej orkiestry 
nie można było w pełni osiągnąć. I 
dłarego niektórzy ze słuchaczy mogli 
utrwalić się w przekonaniu, że utwór 
de Falli nie wytrzyma zwycięski! lej 
próby czasu, co trzy inne odegrane 
onegdaj arcydzieła symfoniczne.

Charakterystyczne dla kompozycji 
de Falli jest i to, że fortepian po­
traktowany jest w niej właściwie ja­
ko jeden z instrumentów orkiestry, 
bo ona. a nie solowy głos skupia na 
sobie główną uwagę. Należy .się pel 
ne uznanie dla T. Żmudzińskiego, któ 
ry podjął się odegrania w niej par­
tii solowej, o tyle skromniejszej niż 
w utworach Beethovens, Chopina i 
Brahmsa,- w których go dawniej po- 
diziwialiśmy’. Była to gra bardzo 
przemyślana, obiektywna, nie pusz­
czona na burzliwe flukta tempera­
mentu. precyzyjna i czysta w tech­
nice, a jeśli za mało ciepła, to przv- 

tego chyba wybór muzyki

Zobowiązania 
członków B S S

Komitety członkowskie BSS podej! 
moją zobowiązania obniżenia kosztów 
własnych spółdzielni i wykorzystania 
tak na pozór nieużytecznych rzeczy, 
jak epruwetki od zapachów, pudełka 
od pasty do obuwia i podłóg, roz> 
maitych konserw itp. Zobowiązanie 
tego rodzaju podjęli członkowie ko= 
mitetu członkowskiego BSS przy skle­
pie spożywczym nr 53 z inicjatywy 
przewodniczącej p. Leokądji Siemasz. 
Komitet ten wzywa wszystkie komite 
ty członkowskie i personel sklepowy 
BSS do współzawodnictwa w obniżce 
kosztów własnych.

WTOREK, 19 CZERWCA 1951 R.
5,00 Początek audycji '5,03 Sy­

gnał czasu 5,04 Wiadomości po­
ranne 5,10 Audycja dla wsi 5,20 
Koncert dla świata pracy 6,00 
Wiadomości poranne 6.05 Gimna­
styka poranna 6,15 Muzyka 6,45 
Program dnia 6.50 Program lo­
kalny dnia — Bydg. 6,52 Repor­
taż „Młodzi chemicy ida do fa­
bryk” — Bydg. 7,00 Dziennik po­
ranny, 7,15 Muzyka 7.20 Wszech­
nica radiowa. 7,40 Muzyka 7,55 
Wiadomości poranne ,8,00 Muzy­
ka. 8,05 U nas i na świeeie 8,25 
Fragmenty z opery Smetany 
8,55 Przerwa. 11,43 Wznowienie 
programu. 11,45 Głos mają kobie­
ty, 11,57 Sygnał czasu i hejnał 
12,04 Dziennik południowy 12,15 
Muzyka. 12,30 Audycja dla wsi. 
12,45 Na swojska nutę. 13,15 Re­
portaż „Sianokosy" — Bvdg. 13,25 
Omówienie programu dnia 13,30 
Audycja szkolna dla klas I i II 
13,50 U nas i na świeeie. 14,10 
Muzyka popularna 14.30 Słucho­
wisko dla klas V, VI i VII 
„Wielki proletariat" w opracow. 
St. Stampfla. 14,30 Gra zespól 
Ad. Wiernita 15,30 Duety wokal­
ne. 16,10 Recenzja. 16,20 Bydgoski 
dziennik radiowy. 16.35 Melodie 
operetkowo — Bydg. 17,00 Wiado­
mości popołudniowe 17.05 Repor­
taż 17,15 Koncert kapeli ludowej 
i chóru. 17,40 Audycja oświatowa 
17,55 Muzyka 18,00 „Testament 
Kościuszki", 18.15 „Miasteczko 
nad Wisłą” — Bydg. 18,50 Roz­
mowa z korespondentami PR — 
Bydg. 19.00 Montaż „Dwaj emi­
granci". 19,20 Żndlo mikrofonu 
— Bydg.. 19,35 Uwertura do ope­
retki „Figle bandytów". 19,43 Au­
dycja dla mlodzieżr 19.58 Stan 
pogody.. 20,00 Dziennik wieczor­
ny. 20.30 Koncert symfoniczny. 
21,30 Melodie filmowe^1,45 „Je­
den z królów republiki (II frag­
ment).. 22,00 Muzyka i aktualno­
ści. 22,30 Muzyka taneczna Caj- 
mera. 23,00 Ostatnie wiadomości 
23,10 Muzyka operetkowa i bale­
towa. 23,55 Program na jutro 
0,03 Zakończenie audycji.

go koncertu, powtetizmv some ....... ........ -p0 prostu żeśmv mieli sposobność u- ty jeszcze w świeżej pamięci jako 
slvsPzeć wspaniałe dzieła symfouicz- zaezcnpuiętc• * tegorocznego rept rtua- 
ne z których każde, niezależnie od ru naszej filharmonii, więc z 
własnych odmiennych walorów arty rzeczy uwaga słuchaczy skupiła się 

” ilustrację przede wszystkim na kompozycji de
•zasu dos- Falli, wznowionej w Bydgoszczy po

UK1 j kilkunastomiesięcznej przerwie. -
naprawdę serena-1 Utwór ten niełatwy, bo dość jedno

zaczerpnięte z tegorocznego repcrtua-

- -  - ------ ---------------w 
rzede wszystkim na kompozycji dc

j kilkunastomiesięcznej przerwie.

ezyną ,—
współczesnej (także w naddatkach) 
tak bardzo intelektiialistycznie skon- 
stniow any eh.

Orkiestrę prowadził po raz ostatni 
w bieżącym .sezonie J. Procner. któ­
remu publiczność żywymi oklaska­
mi wyraziła podziękowanie za kilku 
miesięczną pracę na trudnym i odpo­
wiedzialnym stanowisku stałego dyry­
genta Pomorskiej Orkiestry Symfo­
nicznej.

M. Piqtkiemicv

Wolnote: Admirał Na­
chimow (16, 18.30, 20.30)

Polonia: Wiosna w 
Saken,ie (16, 18.15, 20.15)

Orzeł: Scott na Antar­
ktydzie (15.45, 17.45, 20)

Bz-'lyk: Knock-out (16, 
18 i 20)

Pomorzanin: Śmiali lu­
dzie (16, 18 I 20.15)

Gryf: Synowie (15.45, 
17.45 i 20)

Mir: Moje miła (17, 19)

co? Dziś: Otwarte drzwi 
(19.30)

WYSTAWY
Rozmaliofci: Norma, 

Lasy. (16—24)

DYŻUR APTSK

Apteka Spot. nr 17, ul. 
Śniadeckich 51, tel.22-42 
Lek.-d'ent. L. Prze- 
niewske, ul. Świętojań­
ska 2.

Wo|. Ołr. Szkol. Part. 

PZPR: Wystawa o ży­
ciu i walce Róży Luk­
semburg.

Plac Wolności: Pokoi 
higien! c zn o - rat owrticzy 

godz. (12.30).
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Po pierwszym dniu pucharu Davisa
ILUSTROWANY KURIER POLSKI Nr 168

Wiochy prowadzą z Polską 2:0
II Liga

RZYM. W Mediolanie rozpoczęło 
8ię 17 bm. ćwierćfinałowe spotkanie 
o puchar Davisa Polska — Włochy.

W pierwszym dniu tenisiści włoscy 
wygrali obie gry pojedyncze i prowa 
dzą 2:0.

Spotkanie odbyło się przy upale 
dochodzącym do 45 st., co wpłynęło 
ujemnie na kondycję tenisistów pol­
skich.

Mecz rozpoczął się spotkaniem 
Piątka z mistrzem Włoch — jednym 
z czołowych tenisistów Europy — 
Cucellim.

W pierwszym secie Polak nawią­
zał równorzędną grę, w dwóch na­
stępnych o porażce zadecydowała 
kondycja. Ostatecznie zwyciężył Cu 
celli 8:6, 6:0, 6:2.

W drugiej grze Radzio stoczył do­
skonałą walkę z drugą rakietą Włoch 
R. dell Bello. Po zaciętej czterose- 
towej walce spotkanie zakończyło się

Reiff bije rekord 
Belgii

BRUKSELA. W Brukseli odbyły 
tle międzynarodowe zawody lekko­
atletyczne z udziałem zawodników 
ośmiu państw.

Na zawodach tych Reiff ustanowił 
nowy rekord Belgii w biegu na 5000 
m, uzyskując czas 14:10,8.

A oto inne wyniki uzyskane w 
tych zawodach:

800 m — Clare (Francja) 1:55,0; 
400 m — Pugh (Anglia) — 48,6,110 m 
p. pł.: Heinrich (Francja) — 15,0 

oszczep — Lutkeveld (Holandia) — 
60,78 m.

zwycięstwem dell Bello 7:9, 6:3, 7:5, 
6:2.

Radzio zagrał najlepszy mecz w 
swojej karierze i był o krok od suk­
cesu, prowadząc w 3 secie 5:1. O wy­
niku zadecydował jednak brak ruty­
ny w ciężkim spotkaniu.

Do półfinału pucharu Davisa w

strefie europejskiej zakwalifkowała 
się Szwecja, Filipiny i Niemcy Zach.

W ćwierćfinale Szwecja wygrała z 
Anglią 5:0, a Filipiny z Holandią 
4:1 Niemcy pokonały Belgię 3:2.

W półfinale Szwecja gra z Filipina­
mi, a Niemcy Zach, ze zwycięzcą me 
czu Polska — Włochy.

Po niedzielnych spotkaniach sytuacja 
w II lidze piłkarskiej przedstawia się 
następująco:

(I grupa)

1. Stal Poznań 8
2. Budowlani Gdańsk 8
3. Kolejarz Toruń 8
4. Gwardia Bydg. 8
5. Kolejarz Bydg. 8
6. Stal Wrocław 8
7. Gwardia Słupsk 8
8. Kolejarz Gdańsk 8

12 22:9
11 16:10
9 11:10
7 9:11
7 10:12
7 13:19
6 13:17
S 8:13

W OKRESIE OSTATNIEGO MIESIĄ­
CA, gorący teren mediolański 
drugi już raz przyjął sportowców

polskich. Po bokserach wyjechali tym 
razem tenisiści, aby zmierzyć swe siły w 
ćwierćfinałowym meczu o Puchar Davi­
sa. Spotkanie to miało odbyć się w War­
szawie, lecz Międzynarodowa Federacja 
Tenisowa kierując się sobie tylko zrozu­
miałymi argumentami — nakazała roze­
grać mecz na terenie Włoch. Aby zmnlej 
azyć szanse Polaków do minimum, Wło­

si marudzili z wyda 
niem wiz wyjazdo­
wych i w konsek­
wencji chłopcy nasi 
Wyjechali w ostat­
niej chwili, stając 
na korcie bezpośred 
nlo po opuszczeniu 
wagonu.

Czy na tych wa­
runkach możemy się 
dziwić, że Piątkowi 
starczyło sił tylko 
na jeden set z naj­
lepszą rakietą Euro-

PIĄTEK pył

Polacy byli już „załatwieni" przed 
walką, ponad 40 godzin jazdy w zamknlę 
tym pudle wagonu nie przysparza chy­
ba kondycji. A o to przecież chodziło 
Włochom! Młodziutki debiutant Radzio 
stoczył heroiczny bój ze starym „wyja­
daczem" kortów zagranicznych — del 
Bello, lecz 1 jemu zabrakło tchu przy 45- 
stopniowym upale. Prowadząc w 3-lm 
secie 5:1, nasz chłopiec słaniał się ze 
zmęczenia i oddał inicjatywę gospodarzo 
wi. Postawą na placu walki, tenisiści na­
si zjednali sobie ogólną sympatię widow­
ni.

Mistrz olimpijski w biegu na
5.000 M — wiecznie młody Gaston 

Reiff (Belgia) poważnie przygotowuje się

OBWIESZCZENIA

Kłopoty murzyńskich koszykarzy
Na tournee do Europy przybyli świato­

wej sławy koszykarze murzyńscy „Kar­
lem Gtobtrotters". Największy kłopot 
świetnym koszykarzom sprawiają nie tyle 
przeciwnicy ile... łóżka w europejskich

Z boisk zagranicznych
PRAGA. Rekordzista świata Zatopek 

uzyskał na 3.000 m czas 8.17,6, co jest 
najlepszymi tegorocznym wynikiem na 
świecie.

MOSKWA. Mistrzem ZSRR w siatków­
ce męskiej zostało Dynamo po zwycię­
stwie nad Lokomotiv 3:0, a w żeńskiej 
Dynamo pokonało CD SA 3:2.

LONDYN. Bokserski mistrz Europy wa­
gi ciężkiej Gardner przegrał po 10 run­
dach z Brion (Argentyna),

C. W. K. S. yin in 
Ogniwo 46:40

LUBLIN. W rozegranych w Lublinie 
zawodach żużlowych CWKS zwyciężył 
reprezentację Ogniwa 46:40.

O zwycięstwie CWKS zadecydował o- 
statnl bieg. Najlepszy czas dnia — 1:25,8 
uzyskał Szwendrowskl (Ogniwo).

hotelach. Chodzi bowiem o to, że po zwy 
cięskich meczach, goście zamorscy nie 
mogą swobodnie rozprostować kości 1 
wszystkie skrupulatnie wyszukiwane łoża 
są zdecydowanie za krótkie. Przeciętny 
wzrost zawodników murzyńskich wynosi 
ponad 2 m, a 19-letnl Lee Collins urósł 
już na wysokość 2,20 metra!

Janeczek ukarany 
dyskwalifikacją

WARSZAWA. Kierownictwo CWKS blo 
rąc pod uwagę ostatnie złe zachowanie 
się zawodnika JANECZKA, który mimo 
kilkakrotnie zwracanych uwag 1 ostrze­
żeń nadal stosował ostrą 1 brutalną grę 
na zawodach piłkarskich, postanowiło 
ukarać go 2-tygodniową dyskwalifikacją 
z zawieszeniem na okres 6-miesięcy.

Bek i Borucz
zwyciężają w Krakowie

KRAKÓW. Rozegrany w Krakowie pół­
toragodzinny, amerykański wyścig kolar 
skl z 6-ma finiszami przyniósł pewne 1 
zdecydowane zwycięstwo parze łódzkiego 
Włókniarza: Bek — Borucz, która zdo- | 
była 28 pkt.

II grupa
1. Gwardia Warszawa
2. OWKS Lublin
3. Włókniarz Chodaków
4. Włókniarz Widzew
5. Spójnia Warszawa
6. Kolejarz Olsztyn

8 16 32:6
8 10 19:12
8 10 10:15
8 8 25:15
7 6 11:16
7 4 10:28

7. Włókniarz Radom
8. Gwardia Białystok

III grupa
1. Górnik Wałbrzych
2. Górnik Zabrze
3. Górnik Bytom
4. Stal Liplny
5. Budowlani Opole
6. Stal Starachowice
7. Ogniwo Częstochowa
8. OWKS Wrocław

IV grupa
1. OWKS Kraków
2. Stal Sosnowiec
3. Górnik Knurów
4. Ogniwo Tarnów
5. Budowlani Przemyśl
6. Włókniarz Chełmek
7. Gwardia Kielce

8 4 6:18
8 4 9:19

8 13 22:8
8 11 16:7
8 10 17:9
8 9 14:11
8 8 15:11
8 8 9:21
8 3 10:22
8 2 10:26

8 15 .27:3
8 13 15:4
8 11 15:10
8 10 10:12
8 5 10:16
8 4 6:18
8 3 12:24

Gremialny udział w próbach SPO
czonków SKS IV w Bydgoszczy

Uczniowie są dobrymi sportowcami. 
Dowodem tego są wyniki uzyskane 
przez uczntów-siportowców zrzeszo­
nych w Szkolnych Kołach Sportowych.

Jednym z czopo­
wych SKS-ów na 
terenie Bydgoszczy 
jest SKS IV w 
Państw. Szkole O-

■' gólnokształcącej.
Powsteł on w roku 

R 1949 z iniqjiailywy 
uoznte tej szkoły 
— znanego piłka­
rza j, hokeisty — 
W'eieby,

Wieleba Do niego właś­
nie udaliśmy się po informacje.

do generalnej roz­
prawy z. najlepszym 
biegaczem wszyst­
kich czasów — Emi­
lem Zatopklem. Wy 
daje się niemal pe­
wnym, że ten „bieg 
stulecia", że pojedy 
nek tych superasów 
musi przynieść no­
wy rekord świata.

dzy ludzi", przeważając tylko jednym 
punktem nad swoim ostatnim pogrom­
cą 1

Górnikiem z radlina, który po 
zwycięstwie nad Budowlanymi wy­

sunął się na drugie miejsce. Drużyna 
Frarikego 1 Węglorza coraz energiczniej 
rozpycha się łokciami wśród braci ligo­
wej 1 jest chyba dzisiaj najpoważniej­
szym kandydatem na objęcie posady dy­
rygenta tabeli.

REIFF wie o tym również 
dotychczasowy rekordzista Szwed HSgg 
1 coraz niespokojniej kręci się na swym 
tronie, tymbardziej, że jako zawodowiec 
nie ma prawa wtrącić tu swych „trzech 
groszy". Ostatnio w Paryżu, łysinka 
Reiffa znowu zajaśniała na mecie daleko 
przed rywalami a jego wynik 14.10,8 jest 
najlepszym w tym roku na świecie i po­
twierdza słuszność obaw Hagga o całość 
swego rekordu — 13.58,8 min. uznanego 
pewnego czasu jako granica możliwości 
ludzkich.

IŁKARZE PIERWSZEJ LIGI znowu 
■ postarali się o sensacje grubszego 
kalibru 1 niedzielny kontredans przeta­
sował gruntownie tygodniowy porządek 
tabeli.

Najbardziej elektryzująca wiadomość 
nadeszła ze stadionu Wojska Polskiego, 
gdzie w skoncentrowanym pościgu za 
leaderem, udało się krakowskiemu Ogni­
wu poskromić rozhukany temperament 
wojskowych. Porażka CWKS-u potwier­
dza meldunki o chwilowej depresji for­
my tego zespołu 1 wprawdzie warszawia­
nie nadal przodują, to jednak przez nie­
dzielną klęskę wyraźnie przyszli „mlę-

GWARDIA KRAKÓW W GLORII wice- 
leadera zjechała do Łodzi, gdzie w dy

mle kominów fabrycznych i grze z Włók 
niarzem straciła cały blask tudzież dro­
gocenne punkty. Nie pomógł najlepszy 
na boisku i żywy jak srebro Miedo
Gracz, a gdy w dodatku „żelazny" Ju- 
rowlcz popełnił szkolny błąd — sprawa 
była Już przesądzona.

Z CAŁYM SPOKOJEM 1 przyjemnymi 
wspomnieniami wybrał się kolejarz 

warszawski powtórnie do Krakowa, gdzie 
przed tygodniem gładko rozerwał Ognl-

BO2EK 
zabiegach „panem

wo 2:0. Tym razem 
było nieco inaczej 
i warszawianie wra­
cali z przykrym 
smakiem w ustach. 
Włókniarz rozzuch­
walony remisem z 
CWKS-em, sprawił 
gościom gorące przy 
jęcie. Może nawet 
gorętsze niż sobie 
tego życzyli sami 
kolejarze, a najgor­
liwszym w swych 

domu" okazał się Bo-

żek, który osobiście trzy razy zmusił 
Borucza do przełknięcia gorzkiej strawy. 
Jeśli dodamy, że ,,na’ deser" przysłużyli 
się jeszcze Nowak 1 Parpan, to zrozumie­
my, że taki bankiet nie mógł gościom 
wyjść na zdrowie.

PRZYKRE REMINISCENCJE BUDZI­
ŁO wśród kolejarzy poznańskich 

boisko chorzowskiej Unii po ostatnim po 
bycie Gwardii ze Szczecina. Gospodarze 
zachowali się jednak skromnie i w ni­
czym nie przypominali groźnych artyle- 
rzystów sprzed tygodnia. Poznańczycy 
gdy poznali sytuację ruszyli do boju peł 
ną parą 1 Anioła dwa razy nastawiając 
prawidłowo celownik strzelił nie do Obro 
ny.

II LIDZE TEZ NIE MOŻNA NA­
Z’ RZEKAC na nudy. Postarała się 

o to poznańska Stal, która na własnym 
boisku w szczęśliwy dla siebie sposób 
zremisowała ze słabiutkim Kolejarzem 
gdańskim. Kolejarz toruński nadal kro­
czy zwycięsko bez względu z kim i aa 
którym gra boisku. Ostatnio przekonała 
się o tym bydgoska Gwardia. W drugiej 
grupie po staremu Gwardia z Warszawy 
bije wszystko 1 wszystkich. Górnik z 
Wałbrzycha — leader III grupy — stra­
ci’. punkt na „niegroźnej Stall" ze Sta­
rachowic a w ostatniej wreszcie dywizji 
rej wodzi OWKS Kraków po rozgromie­
niu kieleckiej Gwardii 7:0.

ZŁOTY LAUR ODRY — tak się nazy­
wało rendes-rous najlepszych moto­

cyklistów krajowych w Szczecinie. 
Wbrew oczekiwat.Iom żaden z „wielkiej 
trójki": St. Brun, Żymirski czy Mieloch 
— nie odegrał decydującej roli w wyści­
gu. Złotym lautem przepasali się Jan­
kowski i Markowski, z których ten ostat 
ni osiągnął wspaniałą przeciętną szyb­
kość — 106,2 km/godz. Norton Andrzeja 
Zymirsklego — specjalisty od wyścigów 
ulicznych — przj był dopiero na trzecim 
miejscu, (jaw)

— W jakich warunkach powstał 
SKS? <

— Początkowo warunki rozwoju 
SKS-u były bardzo trudne. Nie było 
sprzęte an; sali gimnastycznej, w któ­
rej można by trenować w czasie zimy.

POMOC DYREKCJI
Jednak tutaj przyszła z pomocą Dy­

rekcja Szkoły, która date nam fundu­
sze na zakup sprzętu. Mogliśmy już 
rozpocząć treningi na świeżym powie­
trzu. Zimą trenowaliśmy w innych 
szkołach, które użyczyły nam swych 
sal gimnastycznych. Na początku 1950 
r. wybudowano barek, który służy nam 
jako sala gimnastyczna. Jako ozyn 1- 
maljowy zbudowaliśmy we własnym za 
kresie boiska do siatkówki) i koszyków­
ki. W najbliższym czasie będziemy 
budować bieżnię i skocznię. Również 
ZKS Koleijarz—Brda objąć na początku 
1950 r. patronat naid naszym SKS-em 
I przydzielił nam odpowiedni sprzęt 
sportowy

„KOREPETYCJE SPORTOWE"
— W jakii sposób rozwiązujecie 

kwestię treningów?
— Oprócz normalnych lekcji; glmna- 

styikj zawodnicy poszczególnych sekcji 
trenują pod okiem prof. Maciulktewi- 
cza lufo biorą udział w treningach Ko­
lejarza. Uczniowie bardziej zaawan­
sowani uczą swych kolegów z klas pod 
stawowych gry w szczyp: or naka, siat­
kówkę ; koszykówkę.

JEST I KADRA WYCZYNOWA!

— Jakimi osiągnięciami może się 
poszczycić Wasz SKS?

— Początkowo rozgrywaliśmy spot­
kania pomiędzy klasami, następnie z 
innymi SKS-amr. Wyjechaliśmy kilka 
raizy do LZS-u. Braliśmy też udział we 
wszystkich rozgrywkach międzyszkol­
nych. W swych szeregach mamy: Ku­
charskiego — mistrza Pomorza 'junio­
rów na 200 m stylem grzbietowym, 
Briegena, kitóry ostatnio uzyskuje do­
bre wyniki w pięcioboju f trójśkioku, 
dobrego płollkarza — Dudziaka, Mer- 
dę, Wierze||ewskiego, Gćowską, Ku­
klińską, Zakrzewską i Adamek. Mamy 
także' dobrą drużynę piłkarską, która 
w tym roku na mistrzostwach szkół o- 
gólnoksztatoącyoh .przeszła przez 
wszystkie boje zwycięsko ii mtete wy­
jechać do Szczecina by spollkać się z 
mistrzem tamtejszego Okręgu. Jednak 
kierownictwo miiisilrzoslw z niewiado­
mych przyczyn wyjazd odwołało. 
Obecnie przeprowadzamy masowa 
zdawanie prób na SPO, w których bto- 
rą udział wszyscy sportowcy naszego 
SKS-u. (Maj)

W Państwowym Liceum i Technikum Gospodar­
czym Toruń, Kościuszki 4, egzaminy wstępne 
dnia 26 czerwca o godz. 8, (3482k

PRACOWNICY POSZUKIWANI

Akwaria hodowlą ryb, 
piec kaflowy przenośny 
w dobrym stanie, para­
sol duży 1% m szeroki 
I psa rocznego wilka mie 
szanego z owczarkiem 
sprzedam. Bydgoszcz, 
Grunwaldzka 21-1a.

(3481g

Pokój dwuosobowy śród 
mieście zamienię na 
mniejszy. Oferfy IKP Byd 
goszcz „3468''. (3468g

Zaangażujemy do prac przy kopaniu i suszeniu 
torfu każdą ilość robotników. Praca sezonowa. 
Wynagrodzenie akordowe bardzo dobre. Chęt­
ni na wyjazd winni się zgłaszać do Centrali Rol­
niczej w Szczecinie, ulica Dworcowa 2, (100 me­
trów od dworca). (3419

Szafę sprzedam. Byd­
goszcz, Karpacka 18-7. 

(3460g

|| sprzedaż [I
Stołowy pokój i męski 
sprzedam. Bydgoszcz, 
Król Jadwigi 14, telefon 
37-72,(3475g

Pianina, fortepiany sprze 
da;e I kupuje Clchon, 
Bydgoszcz, Grunwaldzka 
109, tel. 37-72. (3474g

Wózek spoirtowy dla bliż 
mięt, również pojedyń- 
czy sportowy sprzedam. 
Bydgoszcz, Wełn. Ry­
nek 3. (3463g

„Mercedes" sześciooso­
bowy, można przerobić 
na ciężarówkę. — Byd­
goszcz, Mińska 14.

’ (3476g

[ podziękowania |
Wszystkim, którzy oddali 
ostatnią przysługę mej 
drogiej żonie śp. Wła­
dysławie Bratkowskiej, w 
szczególności pnzew. ks. 
Lewińskiemu, przewiel. 
siostrom wincentkom, 
wszystkim krewnym i zna 
jomym składam serdecz­
ne „Bóg zapłać". Mąż. 
_______________ (3466g 
|POKOJU POSZUKUJĄ |

Maszynę do szycia, pie­
rzynę, stół rozciągany, 
dywany, tanio sprzedam. 
Bydgoszcz, Stalina 64-5. 

(3477g

Fortepian macy dobry’ 
wymagający remontu 
sprzedam. Adres wska­
że IKP Bydgoszcz.

(3480g

Pokój kuchnią zamienię 
na 2 pokoje kuchnią 
wzgl. używalnością. — 
Oferfy IKP Bydgoszcz 
„3470",(3470g 

Zamienię 2 pokoje z 
używalnością kuchni, od­
dzielne w śródmieściu na 
pokój z kuchnią. Oferty 
'kier, do IKP Bydgoszcz 
„3465", (3465g
|| UNIEWAŻNIENIA || 

Unieważnia się zagubio­
ną leg. służbową 06872, 
wystawioną przez DOW ju w śródmieściu z nie-

Romlewski Alfons, wielką używalnością ku-
Bydgosacz, Chodkiewi- chni. Adres wskaże IKP
cza 92. (3469g Bydgoszcz.

|| POSADY WOLNE

Uczeń piekarski po 18-ce 
może się zgłosić. Wil­
czyński Florian, Gryfice 
Pom. Zach., Rokossow­
skiego 71. (3464g

KUPNO
Konie kupuję, płacę wy­
sokie ceny. Odbiór na­
tychmiast samochodem. 
Karpiński, Rzeźnictwo 
Końskie, Grunwaldzka 62 
telefon 19-65. (3426

Motocykl „Jawa" albo 
BMW 125—350, może 
być Innej marki, tylko 
w stanie pierwszo­
rzędnym kupię. Oferty 
IKP Bydgoszcz „3478".

(3478g

Stróż do ogrodu 3-mor- 
gowego potrzebny. A- 
dres wskaże IKP Byd­
goszcz. (3484g

Maszynę do szycia i kre­
dens kuchenny kuplę. 
Bydgoszcz, Śniadeckich 
34-8. (3471g

Gospodarstwo od 5—12 
ha kupię. Oferty IKP 
Bydgoszcz „3461", 

(3461g

REDAKCJA 1 ADMINISTRACJA W BYDGOSZCZY 
uL Czerwonej Armii 20. — Telefon nr 33-41 1 33-42. 

DZIAŁ OGŁOSZEŃ W BYDGOSZCZY
al. Generalissimusa Stalina 2 (Pod Arkadami), Tel. 24-29. 
Prenumerata: pocztowa 3.60 zł, przez roznoslclela 3.90 zl 
miesięcznie Rękopisów nlezamówionych Redakcja nie 

zwraca. — Za ogłoszenia Redakcja nie odpowiada.

Pokoju umeblowanego 
poszukuje samotna pra­
cująca. Adres wskaże 
IKP Bydgoszcz. (3457g

Lekarz małżeństwo bez­
dzietne poszukuje poko-

Robotników budowla­
nych przyjmie Przedsię­
biorstwo Budowlane A. 
Wolszlegier, Bydgoszcz, 
Chodkiewicza 65.

(3462g

Kupię dla chorego aureo 
mycynę w kapsułkach po 
250 mg. „Capri", Sopot, 
Rokossowskiego 40.
_________ (3450k

(3459g

Krawcowa poszukuje pod 
ręcznej, uczennicy po­
czątkami. Bydgoszcz, Al. 
1 Maja 22-10. (3439g

Witaminy B 12 kuplę. 
Bydgoszcz, Aleje 1 Maja 
218-1. (3258g

Sztopery, projektory lite 
mowę, dźwiękowe I nie. 
me, lornetki, mikroskopy 
kupuje i sprzedaj® 
J. Pujdak. Łódź, Piotr­
kowska 83. (3070k

Parcelę na Bielawkach 
Bydgoszczy kuplę. Ofer­
ty IKP Bydgoszcz „3473" 

(3473g

IF "ołHE II
Krawcowa szyje w doi 
mech. Oferty IKP Byd* 
goszcz „3479". (3479g

PRENUMERATĘ ZLECONĄ PRZYJMUJĄ DO 20 KAŻDEGO MIESIĄCA WSZYSTKIE 
URZĘDY I AGENCJE POCZTOWE ORAZ LISTONOSZE.

PRENUMERATĘ POD OPASKĄ WPŁACAĆ NA KONTO PKO nr VI-1861 
REDAGUJE: KOMITET REDAKCYJNY. - WYDAWCA: SPOŁDZ. WYDAWNICZA 
• PRASA DEMOKRATYCZNA - NOWA EPOKA", WARSZAWA, ŚNIADECKICH 16 

ODDZIAŁ W BYDGOSZCZY, UL. CZERWONEJ ARMII 20, TEL. 33-41 1 33-42.

OGŁOSZENIA drobne po 1.50 zł za słowo. Minimalna 
opłata za 10 słów. Maksymalna ilość 30 słów. Ogłoszenia 
milimetr.: w tekście 10.80 zł. za tekstem 4.50 zł. nekrologi 
3 — zł za 1 mm. Ogłoszenia w specjalnej rubryce 30.— zl 
za 1 wiersz 2-łamowy (za tekstem.. W niedziele i święta 
5O’/i drożej. Za terminowe zamieszczenie ogłoszeń nie 

odpowiadamy. — Konto PKO „IKP" nr VI-140.

Czcionki i tłok Drukarni Spółdzielni Wydawniczej „Prasa Demokratyczna - Nowa Epoka", Warszawa Śniadeckich 16, Oddział w Bydgoszczy, Czerwonej Armii 18, tel. 18-99.55-41 i 53-42

E-II-10612


